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Piwo w dłoni  
i awantury

Mieszkańcy budynku przy ulicy Wolności 2 w Krapkowicach od lat 
zmagają się z uciążliwym problemem, który znacząco obniża ich po-
czucie bezpieczeństwa. Pod arkadami regularnie gromadzą się osoby 
spożywające alkohol, których zachowanie jest źródłem ciągłego ha-
łasu, awantur oraz wandalizmu. Niektórzy załamują ręce.

Jak wynika z relacji 
jednej z interweniujących 
mieszkanek (dane do wia-
domości redakcji), sytuacja 
jest dramatyczna. Okoliczni 
mieszkańcy, w tym wiele 
osób starszych, czują się 
zastraszeni i nie mogą spać 
spokojnie.

Alkohol w koszu, 
strach na co dzień
Mieszkańcy opisują 

sytuacje, w których osoby 
spożywające alkohol wyka-
zują się sprytem – chowają 
trunki do koszy na śmieci, 
gdy na miejscu pojawia się 
radiowóz, by po jego od-

jeździe kontynuować picie. 
Towarzyszą temu nieustanne 
krzyki i wulgaryzmy, które 
zakłócają ciszę nocną.

Istotnym problemem 
jest również brak publicz-
nej toalety w okolicy, co 
skutkuje załatwianiem po-
trzeb fizjologicznych przy 
wejściach do klatek scho-
dowych oraz na podwórzu. 
Dodatkowym utrapieniem 
jest dokarmianie gołębi, 
które przyciągają resztki 
jedzenia rzuconego na uli-
cę.

Dokończenie na str. 4.

4-LETNIA  
DZIEWCZYNKA  

NIE ŻYJE,  
MATKA BYŁA PIJANA
W niedzielę 26 lipca w jednym z bloków mieszkalnych przy ulicy 
Konopnickiej w Gogolinie rozegrały się dramatyczne sceny. Mimo 
natychmiastowej akcji ratunkowej i walki o życie, której podjęli się 
zarówno ratownicy medyczni, jak i lekarze szpitala klinicznego, nie 
udało się uratować 4-letniej dziewczynki. Na razie przyczyny śmierci 
nie udało się ustalić. Sprawą zajęła się prokuratura, która nie wyklu-
cza, że do tragedii mogły przyczynić się także osoby trzecie.

Do zdarzenia doszło w 
niedzielny poranek około 
godziny 8.00. Zgłoszenie 
o potrzebie pilnej inter-
wencji wpłynęło na numer 
alarmowy 112. Na miejsce 

skierowano służby, których 
zadaniem było zabezpiecze-
nie miejsca lądowania śmi-
głowca Lotniczego Pogoto-
wia Ratunkowego. Dziecko 
wymagało natychmiastowej 

pomocy – jak wynika ze 
wstępnych ustaleń, u dziew-
czynki doszło do nagłego 
zatrzymania krążenia.

Dokończenie na str. 13.
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 ul. Prudnicka 110 Steblów tel. 77 466 45 45
ul.Piastowska 38a, Krapkowice  tel. 77466 15 70

Kom. 601 74 74 75

Kupię siedlisko  
z kawałkiem ziemi 
w woj. opolskim. 

Sad lub staw  
mile widziane.  

Telefon 
535-211-445

Do zdarzenia doszło 
kilka dni temu na terenie 
Gogolina. Ze zgromadzo-
nego przez policjantów 
materiału wynika, że inte-
rakcja pomiędzy dwoma 
mężczyznami zakończyła się 
wyjątkowo brutalnym ata-
kiem jednego z nich. Podej-
rzany 35-latek zadał 46-let-
niemu mężczyźnie ciosy, 
powodując u niego ciężki 
uszczerbek na zdrowiu. 
Siła zadanych obrażeń była 
tak duża, że pokrzywdzony 
stracił przytomność. Jego 
stan realnie zagrażał życiu i 
wymagał natychmiastowej 

pomocy medycznej oraz 
specjalistycznego leczenia.

Policjanci z Komendy 
Powiatowej Policji w Krap-
kowicach podjęli działania 
zmierzające do ustalenia 
tożsamości i zatrzymania 
sprawcy. 35-letni mieszka-
niec gminy Gogolin został 
zatrzymany i osadzony 
w policyjnym areszcie, a 
następnie doprowadzony 
do prokuratury. W trakcie 
wykonywanych czynności 
policjanci ujawnili przy nim 
środki odurzające, które 
zabezpieczyli do dalszych 
badań. Na podstawie zgro-

madzonego materiału dowo-
dowego mężczyzna usłyszał 
zarzuty dotyczące spowodo-
wania ciężkiego uszczerbku 
na zdrowiu oraz posiadania 
środków odurzających. Na 
wniosek prokuratury sąd 
zastosował wobec 35-latka 
środek zapobiegawczy w 
postaci tymczasowego aresz-
towania na dwa miesiące.

Postępowanie w tej spra-
wie jest prowadzone pod 
nadzorem prokuratury. Za 
zarzucane czyny mężczyźnie 
grozi kara nawet do 20 lat 
pozbawienia wolności.

(marr)

Do kolejnego oszustwa 
z wykorzystaniem kodów 
BLIK doszło na terenie 
powiatu krapkowickie-
go. Ofiarą padł 34-letni 
mieszkaniec Zdzieszowic, 
który stracił oszczędności 
w wysokości ponad jede-
nastu tysięcy złotych.

Kilka dni temu męż-
czyzna odebrał telefon od 
osoby podającej się za pra-
cownika banku. Rozmówca 
poinformował go o rzeko-
mej próbie włamania na 
konto. Powiedział, że jedy-
nym sposobem na uniknię-
cie utraty pieniędzy jest ich 
natychmiastowa wypłata i 
przelanie na wskazane, bez-
pieczne konto za pomocą 
kodów BLIK.

Zastraszony 34-latek 
wykonał polecenia. Do-
konał trzech przelewów, 
które łącznie opiewały na 
kwotę ponad 11 tysięcy 
złotych. Po zrealizowaniu 
transakcji kontakt z rzeko-
mym pracownikiem banku 
został zerwany.

Krapkowicka policja 
ponownie przestrzega 
przed tego typu prakty-
kami. Funkcjonariusze 
podkreślają, że przestępcy 
podczas rozmów stosują 
szantaż czasowy i grają na 

emocjach ofiary. Metoda 
na BLIK-a polega na wmó-
wieniu rozmówcy zagroże-
nia i nakłonieniu go do 
samodzielnego przelania 
środków, które w rzeczy-

wistości trafiają na konta 
oszustów. Prawdziwe in-
stytucje nigdy nie żądają 
takich działań.

(matt), fot. Canva 

Pani

Anicie Spałek
Dyrektor Powiatowego Urzędu Pracy w Krapkowicach
oraz Najbliższej Rodzinie, Krewnym i Znajomym

składamy wyrazy głębokiego współczucia i szczerego żalu z powodu śmierci

MATKI
Niech wspomnienie wspólnie przeżytych chwil oraz życzliwość i wsparcie najbliższych

przyniosą siłę i ukojenie w tym trudnym czasie.

Maciej Sonik – Starosta Krapkowicki
Sabina Gorzkulla – Wicestarosta Krapkowicki

Helga Bieniusa – Przewodnicząca Rady Powiatu Krapkowickiego
wraz z Radnymi Powiatu Krapkowickiego

Pracownicy Starostwa Powiatowego w Krapkowicach

Trzy przelewy i po oszczędnościach
Mieszkaniec Zdzieszowic stracił ponad 11 tys. zł, ulegając presji fałszywe-
go konsultanta bankowego. Przestępcy, wykorzystując metodę na BLIK-a, 
przekonali go do wypłaty środków rzekomo w celu ich zabezpieczenia.

Wystraszony 34-latni mieszkaniec Zdzieszowic 
natychmiast wykonał polecenia rozmówcy, wierząc, 
że jest to pracownik banku.

Pani

Anicie Spałek
Dyrektor Powiatowego Urzędu Pracy  

w Krapkowicach
wyrazy głębokiego współczucia i żalu

z powodu śmierci

Mamy
składają

Pracownicy 
Powiatowego Urzędu Pracy 

w Krapkowicach

Jak ustalili policjanci, 
przyczyną zapłonu było 
zwarcie instalacji elektrycz-
nej. Spaleniu uległy elemen-
ty instalacji elektrycznej, 
w tym sterownik czujnika 
ABS znajdujący się w ko-
morze silnika. Pożar został 
ugaszony przy użyciu gaśnic. 
Wykluczono udział osób 
trzecich.

W samochodzie znaj-
dowała się instalacja LPG, 
którą strażacy natychmiast 
odłączyli. Na szczęście nikt 
nie odniósł obrażeń. Poza 
uszkodzonym pojazdem nie 
odnotowano innych strat 
materialnych. W działaniach 
uczestniczyły zastępy JRG 

Krapkowice, OSP Strzelecz-
ki oraz OSP Moszna. Policja 

wyjaśnia dokładne okolicz-
ności zdarzenia.

(mim)

Zapalił się sterownik ABS, 
strażacy odłączyli instalację LPG

W sobotę 25 lipca przed godziną 15.00 na terenie kompleksu pałaco-
wego w Mosznej doszło do pożaru samochodu osobowego marki BMW. 
Pojazd był zaparkowany na terenie prywatnym należącym do obiektu.

Trafił do aresztu za 
brutalne pobicie 

35-letni mieszkaniec gminy Gogolin został tymczasowo aresztowany 
na dwa miesiące po tym, jak brutalnie pobił 46-letniego mężczyznę. 
Pokrzywdzony doznał ciężkiego uszczerbku na zdrowiu i w stanie 
nieprzytomności został hospitalizowany. Podczas zatrzymania podej-
rzany posiadał przy sobie środki odurzające. Za popełnione prze-
stępstwa grozi mu kara nawet 20 lat pozbawienia wolności.
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Mieszkaniec ulicy Dzier-
żonia zwrócił uwagę na 
problem z nowym pasem 
parkingowym, który powstał 
wzdłuż ulicy Prudnickiej po 
jej niedawnym remoncie i 
budowie ścieżki pieszo-rowe-
rowej. Zasięg miejsc postojo-
wych sięga bezpośrednio do 
wjazdu na ulicę Dzierżonia. 
W sytuacji, gdy pojazd za-
parkowany jest przy samym 
skrzyżowaniu, zasłania on 
widoczność kierowcom 
chcącym wyjechać z ulicy 
Dzierżonia. Być może roz-
wiązaniem mogłoby być wy-
malowanie na nowym pasie 
parkingowym tzw. koperty, 
czyli strefy zakazu zatrzymy-

wania się tuż przy skrzyżo-
waniu, co poprawiłoby pole 
widzenia dla wyjeżdżających.

Drugi poruszony przez 
zgłaszającego temat dotyczy 
zachowania użytkowników 
ścieżki rowerowej. Trasa dla 
cyklistów biegnąca wzdłuż 
ulicy Prudnickiej przerywa 
się na wysokości skrzyżo-
wania z ulicą Dzierżonia i 
rozpoczyna ponownie po 
drugiej stronie drogi. Choć 
w tym miejscu ustawiony 
jest pionowy znak drogowy 
informujący o końcu ścież-
ki, mieszkańcy – zdaniem 
mężczyzny – nie zwalniają i 
z pełną prędkością pokonują 
ten odcinek.

Mężczyzna wskazał, że 
dodatkowym utrudnieniem 
dla kierowców wyjeżdżają-
cych z ulicy Dzierżonia są 
ogrodzenia znajdujące się po 
obu stronach tej ulicy, któ-
re ograniczają widoczność 
ścieżki rowerowej. W połą-
czeniu z szybko jadącymi ro-
werzystami i użytkownikami 
hulajnóg, którzy nie stosują 
się do znaku, może docho-
dzić do niebezpiecznych 
sytuacji. Cykliści wyjeżdżają 
wówczas – jak określił to 
zgłaszający – „zza winkla”, 
co stwarza ryzyko zderzenia 
z samochodem opuszczają-
cym ulicę Dzierżonia. Aby 
zwiększyć bezpieczeństwo, 

Jak poinformował nas 
jeden z czytelników, kie-
rowcy zmierzający w stronę 
Gogolina coraz częściej omi-
jają rondo szerokim łukiem, 
skręcając w prawo po daw-
nym śladzie drogi. Efekt? 
Powstaje tam swoisty „dziki 
prawoskręt” – wygodne, 
choć całkowicie nieformalne 
rozwiązanie.

– Jadąc od Kamionka, 
zamiast zwalniać przed ron-
dem, niektórzy zjeżdżają lek-
ko w prawo, omijają wyspę 

i łączą się z główną drogą 
– relacjonuje nasz czytelnik 
(dane do wiadomości redak-
cji). – Wygląda to tak, jakby 
ktoś odtworzył starą trasę 
na nowo. Taki samorodny 
skrót.

Niby nic wielkiego. 
Kierowcy skracają sobie 
drogę może o kilka sekund, 
unikając delikatnego zwol-
nienia na rondzie. Ale jak to 
u nas – Polak lubi na skróty. 
Zamiast grzecznie wjechać 
na wyznaczone rondo, zasy-

gnalizować kierunek i poko-
nać je zgodnie z przepisami, 
część woli sięgnąć po rozwią-
zanie szybsze i bardziej… 
instynktowne.

Drogowcy być może w 
końcu zainterweniują, sta-
wiając przeszkodę lub znak. 
Ale na razie... skrót działa. I 
jak to u nas bywa – dopóki 
nikt nie zabroni, to znaczy, 
że można. Nawet jeśli ślad 
wiedzie przez pole.

wysł. (mim)

I „cyk” na skróty

Jak poinformował nas jeden z czytelników, kierowcy zmierzający w stronę 
Gogolina coraz częściej omijają rondo szerokim łukiem.

Mieszkańcy gminy Gogolin oraz kierowcy przejeżdżający przez tzw. 
gogolińskie dzioły donoszą o nowym, nieoficjalnym zjawisku drogo-
wym. Na skrzyżowaniu z rondem, tuż przy wjeździe od strony Kamie-
nia Śląskiego i Kamionka, coraz śmielej zaznacza się… nowy „ślad”.  
I nie, to nie jest nowy pas ruchu wytyczony przez drogowców.

Apel o zmiany na skrzyżowaniu 
Dzierżonia z Prudnicką

Mieszkańcy ul. Dzierżonia apelują o drobne zmiany na skrzyżowaniu z ul. 
Prudnicką. Przydałaby się koperta i słupki. 

Mieszkaniec ulicy Dzierżonia w Krapkowicach (nazwisko znane re-
dakcji) zgłosił do redakcji zastrzeżenia dotyczące bezpieczeństwa 
na skrzyżowaniu z wyremontowaną ulicą Prudnicką. Jego zdaniem 
nowo wytyczone miejsca parkingowe ograniczają widoczność kie-
rowcom wyjeżdżającym z ulicy Dzierżonia, a rowerzyści przecinają-
cy skrzyżowanie z dużą prędkością stwarzają dodatkowe zagrożenie, 
ponieważ nie są skutecznie wyhamowywani przed tym miejscem.

mieszkaniec zaproponował 
zamontowanie słupków lub 
wyraźne oznakowanie czer-
wonym kolorem pasa na na-

wierzchni, co wymuszałoby 
na rowerzystach wyhamo-
wanie przed skrzyżowaniem 
i uwzględnienie możliwości 

wyjazdu pojazdu z podpo-
rządkowanej ulicy.

(matt)

Mieszkańcy zwracają 
się z prośbą o konkretne 
działania: zwiększenie licz-
by patroli policji i straży 
miejskiej (szczególnie w 
godzinach popołudniowych, 
wieczornych i nocnych) oraz 
częstsze kontrole miejsc spo-
żywania alkoholu.

Służby apelują o 
zgłaszanie

Okazuje się, że problem 
jest znany służbom. Jak po-
informowano nas w krapko-
wickiej policji, w ostatnich 

latach odnotowano blisko 
10 zgłoszeń dotyczących 
tego rodzaju interwencji. 

– Policjanci reagują na 
zgłoszenia, czego efektem 
są nakładane sankcje na 
osoby legitymowane – mówi 
rzecznik prasowy Komendy 
Powiatowej Policji w Krap-
kowicach mł. asp. Dominik 
Wilczek.

Funkcjonariusze apelują 
o zgłaszanie każdego takiego 
incydentu na numer alarmo-

wy 112 lub poprzez Krajową 
Mapę Zagrożeń Bezpieczeń-
stwa.

W podobnym tonie 
wypowiadają się przedstawi-
ciele straży miejskiej, którzy 
podkreślają, że w ostatnim 
czasie miały miejsce zgłosze-
nia dotyczące osób nietrzeź-
wych. Straż miejska również 
zachęca do informowania 
o tego typu sytuacjach, by 
móc skuteczniej reagować.

wysł. (mim)

Dokończenie ze str. 1.

Piwo w dłoni  
i awantury Do pierwszego zatrzyma-

nia doszło o godzinie 23.30 
na ulicy Góry św. Anny w 
Zdzieszowicach. Patrol ru-
chu drogowego zatrzymał 
do kontroli 28-letniego kie-
rującego motorowerem. Jego 
tor jazdy wskazywał, że może 
być pod wpływem alkoholu. 
Badanie wykazało ponad 
promil alkoholu w orga-
nizmie. Motorower został 

przekazany za pokwitowa-
niem. Dodatkowo okazało 
się, że 28-latek nie posiadał 
uprawnień do kierowania 
pojazdami kategorii AM, B1 
ani B.

Drugie zatrzymanie mia-
ło miejsce o godzinie 1.17 na 
ulicy Prudnickiej w Krapko-
wicach. Policjanci zatrzymali 
do kontroli pojazd marki 

Volkswagen, którego 36-let-
ni kierujący znajdował się w 
stanie nietrzeźwości. Bada-
nie wykazało blisko 1,5 pro-
mila alkoholu. Samochód 
został przekazany wskazanej 
osobie, a kierującemu Ukra-
ińcowi zatrzymano prawo 
jazdy. O zdarzeniu poinfor-
mowano Straż Graniczną.

(mim)

Na szczęście kombajnista 
zdołał samodzielnie ugasić 
ogień jeszcze przed przy-
byciem służb. Strażacy po 
dotarciu na miejsce podali 
jednak strumień wody w 
celu schłodzenia miejsca, w 
którym doszło do zapłonu. 
Nikomu nic się nie stało.

(mim), fot. (OSP 
Łowkowice)

Jechali na podwójnym gazie
W sobotę 25 lipca krapkowiccy policjanci zatrzymali dwóch pijanych 
kierowców. Policja przypomina o konsekwencjach jazdy pod wpły-
wem alkoholu i apeluje o odpowiedzialność na drodze.

Służby szybko pojawiły się na miejscu zgłoszenia.

Pożar w polu
W sobotę około godziny 17.00 doszło do pożaru kombajnu w  Komor-
nikach. Na miejsce zadysponowano aż pięć zastępów straży pożarnej 
– jednostki OSP Łowkowice, OSP Kórnica, OSP Dobra, OSP Ściborowi-
ce oraz PSP Krapkowice.
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Miesięczna pensja, premie motywacyjne,
dodatkowe stypendium
Praktyka w nowoczesnych warsztatach
w Krapkowicach
Urlop, Fundusz Socjalny (dopłaty do wyjazdów,
sportu, kultury), imprezy integracyjne

DO KLASY PATRONACKIEJ
BILFINGER!

Ruszyła rekrutacja

monter izolacji przemysłowych
ślusarz/spawacz

APLIKUJ TERAZ!

506 394 941

weronika.polak@bilfinger.com
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– Głównym celem tego 
projektu jest promocja 
aktywności fizycznej i zdro-
wego stylu życia. Oczywiście 
dodatkowym, równie waż-
nym elementem tego typu 
wydarzeń jest integracja 
mieszkańców. Dlatego do 
udziału zapraszamy wszyst-
kich – dzieci, młodzież, 
dorosłych i seniorów. Wyda-
rzenie jest w pełni bezpłatne 
i wypełnione naprawdę 
ciekawymi blokami progra-
mowymi – mówi burmistrz 
Krapkowic Andrzej Kasiura.

Wydarzenie rozpocznie 
się o godz. 10.00. Następnie 
uczestnicy wezmą udział w 

bloku szkoleniowo-trenin-
gowym, podczas którego 
będą mogli doskonalić swoje 
piłkarskie umiejętności pod 
okiem instruktorów. Nie 
zabraknie również elemen-
tów edukacyjnych. O godz. 
11.15 zaplanowano pokaz i 
warsztaty z zakresu pierwszej 
pomocy, a od godz. 12.30 
odbędzie się blok poświęco-
ny zdrowemu stylowi życia.

W dalszej części dnia 
organizatorzy przygotowa-
li gry i zabawy sportowe 
oraz zawody rekreacyjne, 
które pozwolą uczestnikom 
sprawdzić swoje umiejętno-
ści i aktywnie spędzić czas 

w rodzinnej atmosferze. Za-
kończenie wydarzenia prze-
widziano około godz. 15.30.

Projekt „Aktywny Orlik 
w Krapkowicach” obejmuje 
pięć bezpłatnych wydarzeń 

sportowo-rekreacyjnych or-
ganizowanych od lipca do 
października. Po Dniu Piłki 

Nożnej odbędą się jeszcze 
Dzień Piłki Siatkowej (29 
sierpnia), Rodzinny Piknik 
Sportowy (12 września) oraz 
Aktywny Turniej Międzypo-
koleniowy (3 października).

Organizatorzy zachęcają 
wszystkich mieszkańców do 
udziału i wspólnego spędze-
nia sportowego dnia na Orli-
ku. To doskonała okazja, aby 
zadbać o kondycję, zdobyć 
praktyczną wiedzę z zakresu 
pierwszej pomocy i zdro-
wego stylu życia, a przede 
wszystkim aktywnie spędzić 
czas z rodziną i sąsiadami.

(ks)

– Przed publicznością 
wystąpią znakomici kra-
kowscy muzycy związani z 
Akademią Muzyczną im. 
Krzysztofa Pendereckiego 
w Krakowie. Dla naszej 
publiczności zagrają Marty-
na Klupś-Radny (flet) oraz 
Wiesław Ochwat (akorde-
on). Artyści zaprezentują 
pełne pasji i emocji utwory 
inspirowane argentyńskim 
tangiem. Mamy nadzieję, 
że stworzą wyjątkowy kli-
mat tego letniego wieczoru. 
Dodatkową atrakcją będzie 
występ tancerzy krapkowic-
kiego Klubu Tańca Sieradan, 
którzy zaprezentują publicz-
ności tango argentyńskie 
– komentuje jeden z organi-
zatorów.

Koncert jest kolejnym 
wydarzeniem organizowa-
nym przez Stowarzyszenie 
OKR Kultura we współpra-

cy z Krapkowickim Domem 
Kultury oraz Miejską i 
Gminną Biblioteką Publicz-
ną w Krapkowicach. Projekt 

został sfinansowany ze środ-
ków Samorządu Wojewódz-
twa Opolskiego, a patronat 
nad wydarzeniem objął 

Marszałek Województwa 
Opolskiego Szymon Ogłaza.

Serdecznie zapraszamy 
do udziału w tym wyjątko-
wym wydarzeniu.

(ks)

Piłkarskie emocje wracają na Orlik. Przed nami  
Dzień Piłki Nożnej w ramach projektu „Aktywny Orlik”
Po inauguracji projektu „Aktywny Orlik w Krapkowicach”, która miała miejsce 11 lipca, mieszkańcy naszej gminy będą mieli kolejną okazję 
do aktywnego spędzenia czasu. Już 8 sierpnia na Orliku przy ul. Wrzosów odbędzie się Dzień Piłki Nożnej – drugie wydarzenie realizowane w 
ramach projektu dofinansowanego przez Ministerstwo Sportu i Turystyki.

Tango argentyńskie zabrzmi w sercu Krapkowic
Miłośnicy muzyki kameralnej będą mieli kolejną okazję do spotkania z kulturą. W ramach cyklu „Kultura w promieniach lata” już w piątek, 31 
lipca, o godz. 19.00 na skwerze przy Miejskiej i Gminnej Bibliotece Publicznej w Krapkowicach (ul. Mickiewicza 1) odbędzie się koncert „Tanga 
argentyńskie”.

Martyna Klupś-Radny oraz Wiesław Ochwat zadbają o wysoki poziom koncertu.

Na uczestników czekały 
przejazdy w kilku katego-
riach wiekowych, dosto-
sowanych do umiejętności 
najmłodszych rowerzystów. 
Najważniejsza była jednak 
dobra zabawa, pierwsze 
sportowe doświadczenia 

oraz wspólnie spędzony czas 
na świeżym powietrzu. Każ-
de dziecko, które stanęło na 
starcie, otrzymało pamiątko-
wy medal i dyplom.

Oprócz sportowej rywa-
lizacji organizatorzy przy-

gotowali również animacje i 
zabawy. Dużą atrakcją okazał 
się także wóz strażacki, który 
– jak zwykle – przyciągnął 
najmłodszych uczestników 
wydarzenia.

Zawody odbyły się pod 
honorowym patronatem 
gminy Krapkowice. Partne-
rem głównym wydarzenia 
była firma TAURON.

(ks)

Mali rowerzyści  
opanowali Krapkowice

Mali rowerzyści mieli mnóstwo radości z udziału w 
zawodach rowerkowych.

Sportowe emocje, uśmiechy najmłodszych i rodzinna atmosfera – właśnie tak wyglądały Zawo-
dy Rowerkowe, które odbyły się w niedzielę, 26 lipca, w Parku Miejskim w Otmęcie. Wydarze-
nie zgromadziło blisko 150 dzieci w wieku od 3 do 7 lat, które z ogromnym zaangażowaniem 
pokonywały przygotowaną trasę.
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W odpowiedzi na py-
tania redakcji „Tygodnika 
Krapkowickiego”, które do-
tyczyły sygnałów od miesz-
kańców o nieprawidłowo-
ściach w odbiorze odpadów 
biodegradowalnych przez 
obecną firmę, urząd gminy 
przekazał stanowisko w tej 
sprawie.

W piśmie z 22 lipca urząd 
poinformował, że nie wpły-
nęły do niego żadne zgło-
szenia dotyczące niedotrzy-
mywania terminów odbioru 
odpadów przez obecnego 
wykonawcę. Jednocześnie 
wskazano, że częstotliwość 
wywozu bioodpadów wy-
nika wprost z uchwalonego 
regulaminu i nie jest plano-
wana jej zmiana. Mowa tu o 
uchwale z dnia 20 listopada 
2025 roku (§ 15 Uchwały 
Nr XVII/174/2025 ). Zgod-
nie z tym zapisem w domach 
jednorodzinnych odpady 
biodegradowalne odbierane 
są nie rzadziej niż raz na dwa 
tygodnie w okresie od kwiet-
nia do października, a w po-
zostałych miesiącach raz na 
dwa miesiące. W budynkach 
wielorodzinnych wywóz 
odbywa się raz w tygodniu 
w sezonie wiosenno-letnim, 
a poza nim – raz na dwa 
miesiące.

Urząd podkreślił, że 
obecna firma  jest zobo-
wiązana do realizacji usługi 
zgodnie z umową, która 
opiera się na powyższym re-
gulaminie. Jednocześnie za-
znaczono, że obecnie nie są 
planowane zmiany w regula-
minie dotyczące częstotliwo-
ści odbioru bioodpadów.

W odpowiedzi odniesio-
no się również do kwestii 
ilościowych. Krapkowicki 
urząd zaznaczył, że na tere-
nie gminy nie obowiązują li-
mity oddawanych odpadów 
komunalnych. Mieszkańcy 
mogą wystawiać pojemniki 
lub worki, niezależnie od 
tego, czy zostały dostarczone 

przez operatora, czy stano-
wią ich własność. 

„Niezależnie od tego, ist-
nieje możliwość samodziel-
nego dostarczenia odpadów 
selektywnie zebranych do 
Punktu Selektywnej Zbiórki 
Odpadów Komunalnych 
(PSZOK) w godzinach jego 
funkcjonowania, co umożli-
wia przekazanie większej ilo-
ści odpadów, w szczególności 
bioodpadów powstających w 
okresach wzmożonych prac 
ogrodowych” – przypomina 
Naczelnik Wydziału Gospo-
darki Gruntami, Rolnictwa i 
Ochrony Środowiska Alfred 
Szewczyk. 

(matt), fot. Canva

Wywóz bioodpadów bez zmian
Mieszkańcy Krapkowic sygnalizują problemy z regularnością odbioru 
bioodpadów przez nowego operatora – firmę . Podczas niejednej zgła-
szanej w tej sprawie interwencji do naszej redakcji, podkreślali też, 
że gdy usługę świadczył poprzedni operator – byli bardziej zadowoleni. 
Poprosiliśmy krapkowicki urząd o ustosunkowanie się do tego tematu. 

Mieszkańcy Krapkowic od pewnego czasu mają 
zastrzeżenia dotyczące wywozu śmieci w szczególności 
pojemników lub worków przeznaczonych na 
bioodpady. 

Na odwiedzających cze-
kać będzie wybór produk-
tów, które trudno znaleźć 
na zwykłych sklepowych 
półkach. Będą miody i 
produkty pszczele wprost z 
pasieki, naturalnie wędzone 
ryby, świeże wędliny oraz 
rzemieślnicze sery. Nie za-
braknie również domowych 
ciast, sezonowych warzyw 
i owoców, kiszonek oraz 
swojskich przetworów. Na 
stoiskach pojawią się także 
soki, dżemy i zupy.

Miłośnicy naturalnych 
produktów znajdą ekolo-
giczne jaja z wolnego wybie-
gu, oleje tłoczone na zimno 
oraz naturalne, „żywe” octy 
zawierające kultury bakterii. 
Oferta skierowana jest za-
równo do tych, którzy chcą 
uzupełnić domową spiżar-
nię, jak i osób szukających 
produktów na rodzinny stół 
czy letniego grilla.

„Straganik” to nie tylko 
zakupy. Wydarzenie jest 
okazją do bezpośrednich 
spotkań z producentami, 

rozmów, degustacji i wymia-
ny kulinarnych inspiracji. To 
również możliwość wsparcia 
małych, rodzinnych gospo-
darstw oraz regionalnych 
wytwórców.

Organizatorzy przy-
pominają, że wydarzenie 
pozostaje otwarte także dla 
nowych wystawców. Swoją 
ofertę mogą zaprezentować 
właściciele małych gospo-
darstw oraz producenci re-
gionalnych wyrobów, którzy 
chcieliby dołączyć do „Stra-
ganika”. Osoby zaintereso-

wane udziałem lub chcące 
uzyskać więcej informacji 
mogą kontaktować się pod 
numerem telefonu 537 001 
968.

Nie pozostaje więc nic 
innego, jak wziąć koszyk do 
ręki i zajrzeć na krapkowicki 
Plac Eichendorffa. Każdy 
znajdzie tu coś dobrego na 
domowy stół, a przy okazji 
będzie mógł porozmawiać z 
tymi, którzy swoje produkty 
tworzą z pasją i według swoj-
skich receptur. 

Dawid Laskowski

Piąty etap tegorocznego 
Tour de Pologne będzie liczył 
218 kilometrów. Start zapla-
nowano w Opolu, a metę – w 
Kocierz Resort w Targanicach w 
województwie małopolskim. W 
piątek, 7 sierpnia, kolarze mają 
wyruszyć z opolskiego rynku 
około godziny 11.20. Następ-
nie przejadą przez Plac Wolno-
ści, wzdłuż Filharmonii Opol-
skiej, a dalej ulicami Żwirki i 
Wigury, Wojciecha Korfantego, 
Piastowską i Spychalskiego. Z 
Opola wyjadą ulicą Krapko-
wicką i drogą krajową DK45 
skierują się w stronę powiatu 
krapkowickiego.

Krapkowice około godziny 
11.55

Na teren powiatu peleton 
wjedzie od strony Dąbrówki 
Górnej. W Krapkowicach 
zawodnicy powinni pojawić 
się około godziny 11.55. Po 
przejeździe przez miasto wyścig 
skieruje się w stronę Gogoli-
na. Następnie kolarze wjadą 
na drogę wojewódzką nr 423 
i przez Rozwadze dotrą do 
Zdzieszowic.

W mieście Koksowników 
peleton spodziewany jest 
około godziny 12.18. Z ulicy 
Rozwadzkiej zawodnicy ruszą 
dalej w kierunku Góry Świętej 
Anny, gdzie na kolarzy czekać 
będzie Premia Górska. To wła-
śnie na podjeździe może roze-
grać się jedna z ciekawszych 
części rywalizacji. Górska 
charakterystyka trasy będzie 
sprzyjać zawodnikom, którzy 
najlepiej czują się podczas 

wspinaczki i potrafią wyko-
rzystać przewagę na wymaga-
jących podjazdach.

Światowa czołówka na 
wyciągnięcie ręki

Tour de Pologne to jeden 
z najważniejszych wyścigów 
kolarskich w Europie. W pe-
letonie rywalizują zawodnicy 
najlepszych drużyn świata, a 
wyścig jest częścią prestiżowego 
cyklu UCI WorldTour. Dla 
mieszkańców powiatu krapko-

„Straganik” na Placu Eichendorffa w Krapkowicach 
to okazja, by kupić swojskie produkty i porozmawiać 
z ich producentami.

Regionalne smaki znów 
zagoszczą w Krapkowicach

Od roku „Straganik” cieszy się sporym zainteresowaniem mieszkań-
ców powiatu krapkowickiego. W tym miesiącu regionalni producenci 
zdrowej i swojskiej żywności odwiedzą miasto Meluzyny już po raz 
trzeci. W czwartek, 30 lipca, w godzinach od 14.00 do 17.00 ponow-
nie pojawią się na Placu Eichendorffa.

Tour de Pologne: wielkie kolarstwo 
już niebawem w naszym powiecie
Najlepsi kolarze świata ponownie przejadą przez powiat krapkowic-
ki. Peleton 83. Tour de Pologne UCI WorldTour ruszy z Opola i przez 
Dąbrówkę Górną, Krapkowice, Rozwadzę oraz Zdzieszowice będzie 
zmierzał w kierunku Góry Świętej Anny. Mieszkańców czekają wiel-
kie sportowe emocje, ale także czasowe utrudnienia w ruchu.

wickiego to wyjątkowa okazja, 
by zobaczyć zawodników świa-
towej klasy dosłownie na wycią-
gnięcie ręki. Wystarczy pojawić 
się przy trasie i dopingować 
przejeżdżający peleton.

Każdorazowo wyścig jest 
transmitowany w Polsce i za 
granicą. Oznacza to również, 
że Krapkowice, Zdzieszowice i 
pozostałe miejscowości na trasie 
znajdą się w kadrze międzyna-
rodowej transmisji sportowej.

Tour de Pologne nie 
pierwszy raz w powiecie

To nie pierwszy raz, kie-
dy największy polski wyścig 
kolarski pojawi się w powie-
cie krapkowickim. Tour de 
Pologne gościł w regionie 
między innymi w 2012, 2020 
i 2023 roku. Wizyty peletonu 
za każdym razem przyciągały 
mieszkańców, którzy ustawia-
li się wzdłuż ulic i dróg, aby 
przez kilka chwil obserwować 
przejazd najlepszych kolarzy.

Można spodziewać się, 
że również tym razem trasa 
wyścigu zapełni się kibica-
mi. Dla wielu osób przejazd 
Tour de Pologne jest bowiem 
nie tylko sportowym wyda-
rzeniem, ale także okazją do 
wspólnego spędzenia czasu 
i pokazania, że mieszkańcy 

regionu potrafią gorąco do-
pingować zawodników.

Kierowcy, uwaga. Będą 
utrudnienia

Przejazd peletonu ozna-
cza jednak konieczność cza-
sowego ograniczenia ruchu 
na trasie wyścigu. Kierowcy 
powinni przygotować się na 
utrudnienia m.in. w Krap-
kowicach i Zdzieszowicach, a 
także na drogach przyległych 
do trasy wyścigu. W czasie 
przejazdu zawodników ruch 
może być czasowo wstrzy-
mywany, dlatego osoby pla-
nujące podróż w tym czasie 
powinny uwzględnić możliwe 
opóźnienia i – jeśli to moż-

liwe – wybrać alternatywną 
trasę.

Warto wyjść na trasę
Peleton Tour de Pologne 

pojawi się w powiecie krapko-
wickim tylko na kilka chwil. 
Warto jednak być wtedy przy 
trasie. Przejazd zawodników 
WorldTour to widowisko, 
które trwa zaledwie moment, 
ale dla kibiców może być jed-
nym z najciekawszych spor-
towych wydarzeń tego lata. 
7 sierpnia oczy mieszkańców 
powiatu krapkowickiego będą 
więc skierowane na trasę wy-
ścigu. 

Dawid Laskowski,  
fot. archiwum  Konrad Bassek

Z początkiem sierpnia Tour de Pologne ponownie 
zawita do powiatu krapkowickiego.
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Rzadkim, a zarazem 
smutnym jest wydarzenie, 
kiedy absolwenci przeżywają 
swoją szkołę. W 1966 roku 
do matury przystąpiło 25 
uczniów (9 chłopaków, 16 
dziewcząt) i wszyscy ją zdali. 
Obecnie zaś wiadomo, że 6 
osób z tego rocznika już nie 
żyje, 6 mieszka za granicą a 
z 2 osobami utracono kon-
takt. Na spotkanie przybyło 
zaledwie albo aż 10 absol-
wentów. Jednocześnie warto 
podkreślić, że abiturienci 
z 1966 roku uczestniczyli 
w jubileuszach szkoły: 40-, 
50-, 60- i 70-lecia.

Przed wspominanym 
rocznikiem było 13 matur 
(1952-1965), które zdało 
226 absolwentów. Wśród nich byli m.in. lekarz 

Aleksandra Jasińska, Maria 
Urbaniec, Manfred Gabor, 
Dieter Woszczyna, Henryk 

Kuc, inż. Alfred Matuszek, 
sędzia i wybitny lekkoatleta 
Wojciech Cyruliczek,  pił-
karz Bernard Blaut, prawnik 
Józef Birka, profesor Uni-
wersytetu Jagiellońskiego i 
atomista Reinhard Kulesa, 
nauczyciele Joanna Kusch, 
Janina Kuc i Stanisława Wit-
kowska (Kasner).

„Obyś żył w ciekawych 
czasach” – to rzekomo an-
gielskie powiedzenie, będące 
tłumaczeniem chińskiego 
przekleństwa. Absolwenci 
doświadczyli go w pełni, 

będąc świadkami i uczest-
nikami wielu doniosłych 
wydarzeń: listu biskupów 
polskich do niemieckich 
(1965), 1000-lecia Państwa 
Polskiego i własnej matu-
ry, strajków studenckich, 
lądowania na Księżycu, 
krwawych protestów na Wy-
brzeżu i w Radomiu, nomi-
nacji ks. Nossola na biskupa 
opolskiego, wyboru Karola 
Wojtyły na papieża, powsta-
nia Solidarności, stanu wo-
jennego, obrad Okrągłego 
Stołu, upadku komunizmu, 

wejścia Polski do NATO i 
UE, pandemii, a w końcu 
– likwidacji ich liceum w 
Gogolinie w 2023 roku.

- Z łezką w oku wspomi-
namy ten czas – podkreślają 
uczestnicy spotkania. - Po-
zdrawiamy profesorów, zaś 
wszystkim absolwentom ży-
czymy zdrowia i optymizmu 
z zobowiązaniem, by dobrze 
wspominali czasy spędzone 
„w naszej budzie”.

 (mim), fot. archiwum 
prywatne

PaNORAMA w GOGOLINIE

Publiczność, jak zawsze, 
dopisała tworząc niezwykle 
serdeczną i pełną życzliwości 
atmosferę. A wszystko za 
sprawą pięknego koncertu 
w wykonaniu Młodzieżowej 
Orkiestry Dętej Bazany pod 
batutą Rolanda Mendla. 
Blisko pięćdziesięciu mło-
dych muzyków zachwyciło 
słuchaczy swoją pasją i zaan-
gażowaniem.

Warto podkreślić, że or-
kiestra w tym roku obchodzi 
jubileusz 100-lecia swojej 
działalności – to wyjątkowy 
rok dla zespołu, który od 
dekad pielęgnuje muzyczne 
tradycje regionu i kształci 
kolejne pokolenia młodych 
artystów.

Nasz „Tygodnik Krapko-
wicki” sprawował patronat 

medialny nad serią koncer-
tów w Kamieniu Śląskim, 
relacjonując każde z tych 
wyjątkowych wydarzeń. Te-
goroczna edycja cyklu dobie-
gła już końca, ale wierzymy, 
że za rok znów spotkamy się 
nad wodą lub w kościelnych 
murach.

(mim), fot. sołectwo 
Kamień Śląski

W Malni kontener znaj-
duje się przy szkole, nato-
miast w Kamieniu Śląskim 
– na parkingu przy wejściu 
do przypałacowego parku. 
To lokalizacje dobrze wi-
doczne i łatwo dostępne dla 
mieszkańców.

Do czerwonych pojem-
ników można wrzucać małe 
elektroodpady, takie jak: 
telefony, komputery i urzą-
dzenia peryferyjne, elektro-
narzędzia, małe AGD, gry 
elektroniczne, aparaty fo-
tograficzne i kamery, sprzęt 
audio oraz baterie.

Należy jednak pamiętać, 
że do kontenerów nie wol-
no wrzucać źródeł światła 
(czyli żarówek tradycyjnych 
i LED, świetlówek itp.), 
odpadów medycznych ani 

odpadów komunalnych. Te 
odpady wymagają innego 
sposobu utylizacji.

Mieszkańcy gminy 
Gogolin coraz chętniej 
korzystają z możliwości od-
dawania elektroodpadów w 
wyznaczonych punktach. To 
nie tylko wygoda, ale przede 
wszystkim świadomy wybór 

na rzecz środowiska – zużyty 
sprzęt trafia do odpowied-
niego strumienia recyklingu, 
a nie na wysypisko. Nowe 
kontenery w Malni i Kamie-
niu Śląskim to kolejny krok 
w stronę bardziej ekologicz-
nej i odpowiedzialnej gminy.

(mim),  
fot. gmina Gogolin

Posiadacze karty będą 
mogli liczyć na szereg udo-
godnień. Program obejmuje 
zniżki na bilety wstępu na 
basen, koncerty, wydarzenia 
kulturalne i sportowe orga-
nizowane przez jednostki 
gminne. Co istotne, w part-
nerską sieć rabatów mogą 
włączyć się także prywatni 
przedsiębiorcy, którzy do-
łączą do programu. Dzięki 
temu oferta będzie stale 
poszerzana i dostosowywana 
do potrzeb mieszkańców.

Warunkiem uzyskania 
karty jest potwierdzenie za-
mieszkania na terenie gminy 
Gogolin oraz rozliczanie po-
datku dochodowego (PIT) 
z tym właśnie adresem. To 
rozwiązanie, które sprawia, 
że środki wypracowane 

przez mieszkańców trafiają z 
powrotem do budżetu gmi-
ny, zasilając lokalne finanse. 
Dodatkowe dochody samo-
rząd będzie mógł przezna-

czyć na dalsze podnoszenie 
jakości usług publicznych, 
takich jak remonty dróg czy 
rozwój infrastruktury.

(mim), fot. poglądowe

Wnioski można składać w Urzędzie Miejskim w 
Gogolinie.

Zniżki na basen, kulturę i usługi
Już od najbliższej soboty 1 sierpnia mieszkańcy Gogolina będą mogli 
korzystać z wymiernych oszczędności dzięki nowej Gminnej Karcie 
Mieszkańca. Wnioski o jej wydanie można składać od poniedziałku 27 
lipca – zarówno osobiście w urzędzie, jak i za pośrednictwem inter-
netu. Karta będzie aktywna od pierwszego dnia sierpnia, co oznacza, 
że już w najbliższy weekend będzie można skorzystać z pierwszych 
zniżek, między innymi na gogolińskim basenie.

Łatwiej oddać
Mieszkańcy Malni i Kamienia Śląskiego mają teraz łatwiejszy dostęp 
do miejsc, gdzie mogą bezpłatnie oddać drobny zużyty sprzęt elek-
tryczny i elektroniczny. W obu miejscowościach stanęły charaktery-
styczne czerwone pojemniki przeznaczone na elektroodpady, które 
cieszą się coraz większą popularnością w gminie Gogolin.

W Malni kontener znajduje się przy szkole.

Tegoroczna edycja cyklu dobiegła już końca.

Ostatnie koncertowanie
W niedzielę 19 lipca odbył się ostatni koncert z tegorocznego cyklu 
„Koncerty na wodzie” w Kamieniu Śląskim. Choć pogoda po raz kolejny 
pokrzyżowała organizatorom plany i wydarzenie musiało zostać przenie-
sione do kościoła parafialnego, nie odebrało mu to wyjątkowego uroku. 

60 lat po maturze

Tak hucznie obchodzono 50-lecie – dokładnie dekadę temu.

Na spotkanie przybyło zaledwie albo aż 10 
absolwentów. Byli to: Teresa Zając, Teresa Bochynek, 
Irena Kasner, Halina Olszowska, Barbara Sadowińska, 
Joachim Bieniek, Józef Borek, Józef Krężel, Teodor 
Olbrych i Bernard Smiatek.

W lipcu w Gogolinie odbyło się niezwykłe spotkanie – absolwenci 
rocznika 1966 zgromadzili się po 60 latach po maturze. Przybyło 
dziesięcioro z nich, choć wielu już nie ma wśród żywych, a inni 
rozjechali się po świecie. Tym, co nadaje temu wydarzeniu wyjąt-
kowego wymiaru, jest fakt, że ich liceum ogólnokształcące zostało 
zlikwidowane w 2023 roku. Szkoła przestała istnieć, ale oni – jej 
absolwenci – wciąż trwają, spotykają się i wspominają.
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Zajęcia odbywają się przez 
całe wakacje – w lipcu i sierp-
niu, a terminy różnią się w za-
leżności od filii. Dzięki temu 
dzieci i młodzież z każdej 
miejscowości mają szansę sko-
rzystać z oferty blisko swojego 
miejsca zamieszkania.

Szczegółowy harmono-
gram wszystkich spotkań 
znajduje się na plakatach do-
stępnych w bibliotekach. Wię-
cej informacji można również 
uzyskać w siedzibie Gminnej 
Biblioteki Publicznej w 
Strzeleczkach. To doskonała 

okazja, by wakacje spędzić 
aktywnie, twórczo i w miłym 
towarzystwie. Każdy znajdzie 
coś dla siebie – niezależnie od 
wieku i zainteresowań.

(mim)

Strzeleczki zapraszają na 
twórcze zajęcia dla dzieci

Gminna Biblioteka Publiczna w Strzeleczkach przygotowała na te 
wakacje prawdziwie bogaty program zajęć dla dzieci i młodzieży. 
Na uczestników czekają warsztaty plastyczne, eksperymenty, gry 
planszowe, zajęcia kulinarne, budowanie z Lego, rękodzieło, pikniki 
z książką, konkursy, zabawy sensoryczne i mnóstwo innych wakacyj-
nych niespodzianek. 

Wystawę przygotowało 
Muzeum Wsi Opolskiej 
w Opolu we współpracy z 
Samorządem Województwa 
Opolskiego, przy wspar-
ciu Ministerstwa Kultury i 
Dziedzictwa Narodowego. 
Na ekspozycji zaprezento-
wano najciekawsze prace 
konkursowe, które ukazują 
bogactwo wzorów, technik 
i barw charakterystycznych 
dla opolskiego zdobnictwa 
obrzędowego.

Lokalne władze samorzą-
dowe serdecznie zapraszają 
mieszkańców i gości do 
odwiedzenia wystawy. War-
to podkreślić, że tradycje 
kroszonkarskie w gminie 
Strzeleczki są bardzo żywe – 
o czym piszemy w bieżącym 
wydaniu „Tygodnika Krap-

kowickiego” w serii artyku-
łów poświęconych ludziom 
kultury naszego powiatu. 
Tym razem o swojej pasji 
opowiada znana i ceniona 
kroszonkarka z Łowkowic 
Paulina Stryj-Koj.

Wystawa na strzelecz-
kańskim rynku to nie tylko 
uczta dla oka, ale także lekcja 

lokalnej historii i kultury. 
Zachęcamy do spaceru i za-
trzymania się przy barwnych 
eksponatach – każda pisanka 
ma swoją historię, a każdy 
wzór to efekt wielu godzin 
żmudnej, lecz pełnej pasji 
pracy.

(mim), fot. gmina 
Strzeleczki

Koszt inwestycji to nie-
spełna 45 tysięcy złotych. 
Dzięki nowemu systemowi 
boisko będzie mogło być 
regularnie nawadniane, co 
przełoży się na lepszą jakość 
trawy, bezpieczeństwo za-
wodników i komfort gry. To 
szczególnie istotne w okre-
sach upalnych i suchych, 
kiedy naturalna murawa czę-
sto traci swoje właściwości.

– Już niedługo nowy 
system nawadniania pomoże 
utrzymać murawę w dobrej 
kondycji także podczas 
upalnych i suchych dni – 
zaznacza burmistrz Marek 
Pietruszka.

Drużyna LZS Kujawy 
podziękowała burmistrzowi 
za wsparcie w realizacji in-
westycji na swoim profilu na 
Facebooku, podkreślając, jak 
ważna jest to inwestycja dla 

rozwoju lokalnego sportu. 
Dzięki niej zawodnicy będą 
mogli trenować i rozgrywać 
mecze na znacznie lepszym 

obiekcie, a kibice – oglądać 
sportową rywalizację na este-
tycznym i zadbanym boisku.

(mim), fot.( LZS Kujawy)

Piłkarze zyskają 
lepszą murawę

W lipcu rozpoczęły się prace związane z budową systemu nawodnie-
nia na boisku sportowym LZS Kujawy. To ważna i długo wyczekiwana 
inwestycja, która pomoże utrzymać murawę w dobrej kondycji przez 
cały sezon, niezależnie od pogody. Przedsięwzięcie zostało w całości 
sfinansowane z budżetu gminy Strzeleczki.

Dzięki nowemu systemowi boisko będzie mogło być 
regularnie nawadniane, co przełoży się na lepszą jakość 
trawy, bezpieczeństwo zawodników i komfort gry.

Kroszonki w środku lata 
Od środy 22 lipca na Rynku w Strzeleczkach można podziwiać plene-
rową wystawę poświęconą XXXV Wojewódzkiemu Konkursowi Plastyki 
Obrzędowej „Opolskie Kroszonki i Pisanki 2026”. To doskonała okazja, 
by podczas letniego spaceru zatrzymać się na chwilę i zobaczyć, jak 
piękne są regionalne tradycje oraz kunszt twórców ludowych.

Lokalne władze samorządowe serdecznie zapraszają 
mieszkańców i gości do odwiedzenia wystawy.

Zawody dla seniorów to 
już stały punkt w kalenda-
rzu koła – jak podkreślają 
organizatorzy, raz w roku 
odbywa się ta impreza, która 
nie jest wliczana do klasyfi-
kacji generalnej GrandPrix. 
Dzięki temu uczestnicy 
mogą skupić się na wspólnej 
zabawie i wędkarskiej pasji, 
bez presji rywalizacji w cało-
rocznym cyklu.

Najlepszy okazał się 
Manfred Kostka, który zgro-
madził 6963 punkty. Drugie 
miejsce zajął Joachim Czech 
z wynikiem 3187 punktów, 
a trzecie – Ryszard Langer z 
2812 punktami.

Nie zabrakło pucharów 
dla najlepszych, a także du-
cha zdrowej rywalizacji, któ-
ra – jak zawsze na tego typu 
spotkaniach – przeplatała 

się z koleżeńską atmosferą i 
wymianą wędkarskich do-
świadczeń.

(mim), fot. (PZW 
Strzeleczki)

Seniorzy z pucharami
Koło Polskiego Związku Wędkarskiego w Strzeleczkach zorganizowa-
ło zawody dla seniorów 60+ w Mosznej. Wydarzenie, które odbyło się 
11 lipca, zgromadziło dziesięciu miłośników wędkarstwa w starszym 
wieku, którzy mimo upływu lat z zapałem rywalizowali nad wodą.

Zawody dla seniorów to już stały punkt w kalendarzu 
koła.

Scena muzyczna tętniła 
życiem przez całe popołu-
dnie. Jako pierwszy wystą-
pił Artur Rosenberg, który 
porwał publiczność swoim 
repertuarem. Następnie na 
scenie pojawili się Monika i 
Leszek Filec, którzy również 
dostarczyli zgromadzonym 
wielu muzycznych wrażeń. 
Punktem kulminacyjnym 
wieczoru była zabawa ta-
neczna z zespołem Kampa’s, 
która porwała gości do 
wspólnego tańca.

Nie zabrakło też atrakcji 
dla najmłodszych. Dzieci mo-
gły korzystać z bezpłatnych 

animacji oraz dmuchańców, 
które cieszyły się ogromnym 
zainteresowaniem. Z kolei o 
kulinarną stronę wydarzenia 
zadbało Koło Gospodyń 

Wiejskich Stodoła Komor-
niki, które przygotowało 
stoiska z wypiekami i innymi 
smakołykami.

(mim),  
fot. sołectwo Komorniki

Festyn zorganizowano m.in. dzięki ogromnemu 
zaangażowaniu lokalnej społeczności.

Muzyka, dmuchańce  
i pyszne wypieki

W sobotę 25 lipca mieszkańcy Nowego Młyna i okolicznych miejsco-
wości spotkali się na festynie przy altanie, który na długo pozostanie 
w pamięci wszystkich uczestników. Impreza, dofinansowana z bu-
dżetu gminy Strzeleczki, przyciągnęła zarówno starszych, jak i młod-
szych, oferując bogaty program pełen atrakcji.

Goście bawili się znakomicie.

eprasa.pl d7d05b03e6



Nr 30 (1472) 28 lipca 2026 r. • www.tygodnik-krapkowicki.pl 11

Łowkowice to miejsce, 
gdzie Paulina Stryj-Koj 
znalazła swoją artystyczną 
przestrzeń. Choć na co dzień 
pracuje jako animatorka 
Gminnego Ośrodka Kultury 
w Strzeleczkach, to prawdziwą 
miłością obdarza dwie dzie-
dziny: tradycyjne kroszonkar-
stwo i rękodzieło z drewna.

Kroszonka – pasja z 
dzieciństwa

Swoją przygodę ze skro-
baniem jajek rozpoczęła 
wyjątkowo wcześnie. 

– Już w przedszkolu za-
czynałam stawiać pierwsze 
kreski na jajkach – wspo-
mina Paulina Stryj-Koj. – A 
tego nauczyłam się od mojej 
mamy, która też skrobie. To 
już drugie pokolenie wcią-
gnięte.

Jej mama skrobała w 
tradycyjny sposób – brzytwą 
po dziadku, na jajku goto-
wanym w całości i zafarbo-
wanym tuszem kreślarskim. 
Dziś Paulina poszła własną 
drogą. 

– Ja skrobię inaczej, na 
jajku kurzym, wydmuszce 
pomalowanej farbami do 
tkanin, ostrzem zrobionym z 
nożyka do tapet – tłumaczy 
twórczyni. – Technika się 
zmieniła, ale pasja została 
taka sama od najmłodszych 
lat.

I rzeczywiście, trudno o 
bardziej wymierny dowód 
miłości do tej sztuki niż do-
świadczenie. Paulina przy-
znaje, że kroszonkarstwo jest 
z nią od dwóch dekad. 

Warsztaty dla każdego
Jako animatorka kultury, 

Paulina zaraża swoją pasją 
innych. W okresie przed 
Wielkanocą w Gminnym 
Ośrodku Kultury w Strze-
leczkach organizuje otwarte 
warsztaty, na których może 
pojawić się każdy, bez wzglę-
du na wiek. 

– To są warsztaty otwarte 
dla wszystkich: dzieci i seniorów 
– opowiada twórczyni. – Warto 
śledzić media społecznościowe 
gminy, tam znaleźć można in-
formacje na ten temat.

Paulina nie ogranicza 
się jednak tylko do zajęć 
instytucjonalnych. Skrobie 
także w domu, w otoczeniu 
najbliższych, gdzie może w 
pełni oddać się swojej ulu-
bionej czynności.

Sukcesy i plany na 
przyszłość

Choć Paulina nie lubi 
się chwalić, nie sposób 
przejść obojętnie obok 
jej osiągnięć. W ostatnim 
czasie, dzięki zachętom ze 
strony koleżanek, postano-
wiła spróbować sił w kon-
kursach. 

– Postanowiłam, że w 
przyszłych latach będę brać 
udział w konkursach w 
sąsiednich gminach i miej-

scowościach oraz dołączę do 
społeczności kroszonkarzy – 
zdradza swoje plany.

Jednym z jej osobistych 
sukcesów, o którym wspo-
mina z dumą, jest wykona-
nie strusiego jaja. 

Miłość do drewna
Gdyby jednak na chwilę 

zostawić kroszonkarstwo, 
Paulina bez wahania wskaza-
łaby na swoje drugie wielkie 
hobby - pracę z drewnem. 

- Bardzo lubię tworzyć 
ozdoby do ogrodu – opo-
wiada twórczyni. - Ale nie 
tylko. Lubię też odnawiać 
stare meble, takie jak krze-
sła, czy bifeje. Gdyby nie 
jajka, to na pierwszym miej-
scu byłaby ta renowacja.

W jej rękach stare, zapo-
mniane meble zyskują nowe 
życie. Drewno z odzysku, 
które inni uznaliby za nie-
potrzebny śmieć, u Pauliny 
staje się ozdobą – zarówno 
w ogrodzie, jak i we wnę-
trzach.

Kultura na co dzień
Paulina Stryj-Koj dowo-

dzi, że prawdziwa kultura 
nie musi kojarzyć się tylko 
z wielkimi galeriami czy 
scenami. Ona rodzi się w 
małych, lokalnych społecz-
nościach – w Łowkowicach, 
Strzeleczkach i okolicznych 
wsiach. To właśnie dzięki 
takim ludziom, ich zaan-
gażowaniu i otwartości, 
tradycje przetrwają i zostaną 
przekazane kolejnym poko-
leniom.

A skoro sama przyznaje, 
że jej przygoda zaczęła się 
od mamy i przedszkolnych 
prób, to kto wie – może 
za kilka lat to właśnie jej 
warsztaty będą inspiracją dla 
kolejnej młodej twórczyni, 
która też zacznie od pierw-
szej kreski na jajku.

(mim), fot. archiwum 
prywatne

Mistrzyni kroszonki i miłośniczka drewna
Gdyby zapytać mieszkańców powiatu krapkowickiego o twarze kojarzone z kulturą ludową, wiele wskazań padłoby na Paulinę Stryj-Koj. Ta twórczyni 
z Łowkowic od lat skrobie jajka w misterne wzory, odnawia stare meble i zaraża pasją kolejne pokolenia. Jej kroszonki zdobią niejedne świąteczne 
stoły w naszych domach, a w ogrodach można podziwiać jej oryginalne ozdoby z drewna. Bo talent Pauliny nie mieści się w jednej szufladzie.

Paulina Stryj-Koj jest utalentowaną mieszkanką 
gminy Strzeleczki.
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To nie jest muzeum z 
wielkimi salami i drogimi 
ekspozycjami. W zabytkowym 
spichlerzu folwarcznym z po-
łowy XIX wieku, należącym 
niegdyś do rodziny Opper-
sdorfów, mieszkańcy od lat 
wykonują cichą, ale niezwykle 
ważną pracę. Zbierają przed-
mioty, fotografie i dokumen-
ty, które dla kogoś z zewnątrz 
mogą wydawać się zwykłymi 
pamiątkami. Dla Brożca są 
fragmentami wspólnej histo-
rii.

Teraz ta praca została do-
strzeżona na szczeblu ogólno-
polskim.

Podpisano porozumienie o 
współpracy pomiędzy Ośrod-
kiem „Pamięć i Przyszłość”, 
Instytutem Śląskim oraz Sto-
warzyszeniem Rozwoju Wsi 
Brożec. Dzięki temu Centrum 

Dziedzictwa Kulturowego i 
Turystycznego oficjalnie do-
łączyło do projektu „Ocalone 
Dziedzictwa. Regionalne Izby 
Pamięci”. To znacznie więcej 
niż symboliczny wpis na liście 
partnerów.

Historia zamknięta 
w zwykłych 

przedmiotach
Największą wartością 

takich miejsc nie są gabloty 
ani eksponaty. Są nią ludzie i 
opowieści.

W lokalnych izbach pamięci 
często znajdują się rzeczy, które 
przez lata leżały na strychach, w 
piwnicach czy rodzinnych szu-
fladach. Stare fotografie, świa-
dectwa szkolne, dokumenty, 
elementy wyposażenia domów 
czy narzędzia pracy nabierają 
znaczenia dopiero wtedy, gdy 
ktoś opowiada ich historię.

To właśnie takie miejsca 
przechowują pamięć o miesz-
kańcach, których nazwisk 
próżno szukać w podręczni-
kach historii, ale bez których 
nie byłoby dzisiejszego Broż-
ca.

Podczas wizyty przed-
stawiciele projektu poznali 
historię powstania izby oraz 
losy zgromadzonych zbiorów. 
Jak podkreślają organizatorzy, 
ogromne wrażenie zrobiły 
zarówno eksponaty, jak i za-
angażowanie mieszkańców, 

którzy od lat społecznie dbają 
o to miejsce.

Szansa na 
profesjonalne zabez-

pieczenie zbiorów
Projekt „Ocalone Dziedzic-

twa” powstał właśnie z myślą 
o takich inicjatywach. W całej 
Polsce wiele izb pamięci pro-
wadzą pasjonaci i społecznicy. 
Często dysponują bezcennymi 
kolekcjami, ale brakuje im od-
powiednich warunków do ich 
przechowywania i zabezpiecze-
nia. Program ma to zmienić. 
Partnerzy projektu otrzymują 
wsparcie w zakresie inwentary-
zacji zbiorów, dokumentowania 
kolekcji, zasad konserwacji oraz 
organizacji ekspozycji. Przewi-
dziano również szkolenia, kon-
sultacje ekspertów i pomoc w 
tworzeniu lokalnych archiwów 
społecznych.

To oznacza, że pamiątki 
zgromadzone w Brożcu będą 
mogły przetrwać kolejne dzie-
sięciolecia w znacznie lepszych 
warunkach.

Brożec znalazł się  
w gronie wyjątkowych 

miejsc
Projekt rozpoczął się kilka 

lat temu na Dolnym Śląsku, a 
od ubiegłego roku obejmuje 
już całą Polskę. Do sieci należą 
izby pamięci prowadzone przez 
samorządy, szkoły, biblioteki, 
fundacje i stowarzyszenia.

Dołączenie Brożca oznacza, 
że niewielka miejscowość z 
powiatu krapkowickiego zna-
lazła się w ogólnopolskiej sieci 
miejsc, które wspólnie chronią 
lokalne dziedzictwo.

Dominika Bassek,  
fot.  Ocalone Dziedzictwa

Gmina walce

Brożec dołącza do ogólnopolskiej sieci
Za starymi fotografiami, pożółkłymi dokumentami i przedmiotami codziennego użytku kryją się historie mieszkańców, których nie znajdziemy 
w podręcznikach. W Brożcu dobrze o tym wiedzą. Teraz miejscowe Centrum Dziedzictwa Kulturowego i Turystycznego znalazło się w gronie 
miejsc z całej Polski, które wspólnie będą ratować lokalną pamięć przed zapomnieniem.

Teraz lokalna pasja zyskuje ogólnopolskie wsparcie. I 
właśnie dlatego wiadomość o przystąpieniu Brożca do 
projektu jest czymś więcej niż podpisaniem kolejnego 
porozumienia. To inwestycja w pamięć, której nie da 
się odtworzyć, gdy raz zostanie utracona.

Ma być zielono, spokojnie 
i z myślą o różnych pokole-
niach. Tak w skrócie można 
opisać planowaną inwestycję 
w Zabierzowie, która ma 
zmienić niewykorzystany dziś 
teren w miejsce codziennego 
wypoczynku mieszkańców.

Umowę na dofinansowa-
nie w ramach programu LE-
ADER – Planu Strategicznego 
dla Wspólnej Polityki Rolnej 
2023–2027 podpisał wójt 
gminy Walce Rafał Miczka.

Projekt nosi nazwę „Za-
gospodarowanie terenu re-
kreacyjnego w Zabierzowie” i 
zakłada stworzenie przestrze-
ni, która ma służyć zarówno 
mieszkańcom, jak i osobom 
odwiedzającym miejscowość.

Nie tylko ławki  
i altana

W planach jest znacz-
nie więcej niż podstawowe 
wyposażenie miejsca wypo-

czynku. Na terenie rekre-
acyjnym pojawi się m.in. 
altana, ścieżka spacerowa z 
oświetleniem solarnym, ław-
ki, stojaki na rowery oraz ko-
sze do segregacji odpadów.

Jednym z elementów 
będzie również palenisko, 
które może stać się miejscem 
wspólnych spotkań – ro-

dzinnych, sąsiedzkich czy 
lokalnych wydarzeń.

Projekt zakłada także ele-
menty związane z edukacją i 
ochroną przyrody. Powstaną 
tablice edukacyjne, zielone 
parawany, nowe nasadzenia 
drzew i żywopłotu, a także 
budki lęgowe dla ptaków 

oraz hotele dla owadów. Bę-
dzie również kompostownik.

To właśnie te szczegóły 
mają sprawić, że przestrzeń 
nie będzie tylko miejscem 
do krótkiego odpoczynku, 
ale stanie się częścią codzien-
nego życia mieszkańców.
Staw ma być kolejnym 

atutem
Teren znajduje się w są-

siedztwie stawu, co dodatko-
wo zwiększa jego rekreacyjny 
potencjał.

W przyszłości planowa-
na jest tam również budowa 
platformy widokowej. Dzię-
ki temu miejsce może stać 
się punktem spacerów i spo-
kojnego wypoczynku, szcze-
gólnie dla rodzin, seniorów i 
osób szukających kontaktu z 
naturą.

– To kolejny krok w kie-
runku rozwoju naszej gminy 

i tworzenia nowoczesnych, 
przyjaznych przestrzeni dla 
mieszkańców – podkreślają 
samorządowcy.

Miliony na lokalne 
pomysły

Zabierzów jest jednym z 
wielu miejsc w wojewódz-
twie opolskim, które korzy-
stają ze wsparcia programu 
LEADER. Jego założeniem 
jest wzmacnianie lokalnych 
społeczności poprzez finan-
sowanie projektów odpo-
wiadających na konkretne 
potrzeby mieszkańców.

W ramach Planu Stra-
tegicznego dla Wspólnej 
Polityki Rolnej 2023–2027 
w województwie opolskim 
zawarto już 102 umowy o 
łącznej wartości blisko 20,2 
mln zł unijnego dofinanso-
wania.

Łącznie ponad 2,36 mln 
zł kolejnych środków po-

zwoli zrealizować następne 
inwestycje – od terenów 
rekreacyjnych, przez miej-
sca integracji, po projekty 
skierowane do seniorów, 
młodzieży i rodzin.

374 tys. zł na nową 
przestrzeń

Całkowita wartość inwe-
stycji w Zabierzowie wynosi 
374 973,55 zł. Pozyskane 
dofinansowanie to 225 000 
zł. Dla mieszkańców oznacza 
to, że zyskają miejsce, które-
go dziś brakuje. Takie, gdzie 
można przyjść na spacer, 
usiąść nad wodą, spotkać są-
siada albo po prostu spędzić 
spokojne popołudnie blisko 
domu. Bo rozwój gminy 
często zaczyna się nie od 
wielkich budynków, ale od 
dobrze zaprojektowanych 
miejsc, w których ludzie 
chcą być razem.

(wh), fot. (UMWO)

Staw, zieleń i rekreacja mają przyciągnąć 
mieszkańców przez cały rok - podpisano umowę na 
dofinansowanie nowej inwestycji w Zabierzowie.

Zabierzów zyska nowe miejsce spotkań
Nie będzie to kolejny plac z kilkoma ławkami. W Zabierzowie powstanie przestrzeń zaprojektowana tak, by mieszkańcy mogli tu nie tylko 
odpocząć, ale też spotkać się, porozmawiać i spędzić czas razem. Gmina Walce zdobyła ponad 225 tys. zł unijnego dofinansowania na zagospo-
darowanie terenu rekreacyjnego przy stawie.

Zamiast spacerowiczów 
szukających cienia pojawili 
się mieszkańcy z matami, go-
towi na wspólny trening jogi. 
Wśród drzew, przy śpiewie 
ptaków i z dala od miejskiego 
pośpiechu odbyło się pierw-
sze letnie spotkanie w ramach 
projektu, który ma zachęcać 
mieszkańców do aktywnego i 
świadomego spędzania czasu.

Nie chodziło jednak 
tylko o ćwiczenia. Joga stała 
się pretekstem, by na chwilę 
zwolnić. Kilkadziesiąt minut 
spokojnego ruchu, oddechu 
i koncentracji pozwoliło 
uczestnikom oderwać się od 
codziennych obowiązków i 
zadbać nie tylko o ciało, ale 
również o dobre samopoczu-
cie.

Park Wiejski w Straduni 
stał się miejscem spotkania 
mieszkańców różnych poko-
leń – tych, którzy już znają 
jogę, i tych, którzy dopiero 
postanowili spróbować.

Kolejne zajęcia odbędą 
się już wkrótce. Organiza-
torzy zapraszają wszystkich 
chętnych – niezależnie od 
wieku i poziomu zaawanso-

wania. W ramach projektu 
„Działaj Lokalnie 2026” za-
planowano w sumie 10 spo-
tkań. Dodatkowo w planie 
są również konsultacje z die-
tetykiem oraz psychologiem, 
by zgłębić temat dobrego 
odżywiania i dbania o siebie. 

(laba), fot. Stowarzysze-
nie Rozwoju Wsi Stradunia W Straduni mieszkańcy znaleźli sposób na 

spokojniejsze lato.

Zamiast siłowni – joga w parku 
Nie trzeba wyjeżdżać do spa ani kupować karnetu na zajęcia, żeby zadbać o zdrowie i dobre samopoczucie. Wystarczy mata, kawałek zieleni 
i godzina dla siebie. W Parku Wiejskim w Straduni trwa wakacyjny projekt, który połączył ruch, relaks i bliskość natury.
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Inwestycja powstanie na 
terenie istniejącego obiektu 
sportowo-motoryzacyjnego. 
Dziś w skład kompleksu 
wchodzą: tor wyścigowy, lą-
dowisko, hotel i restauracja.

Działający obecnie trzy-
gwiazdkowy hotel dysponuje 
43 miejscami w pokojach. 
Planowana inwestycja znaczą-
co zwiększy więc możliwości 
noclegowe kompleksu. Nowy 
obiekt ma oferować dokładnie 
107 pokoi, a oprócz zaplecza 
hotelowego znajdą się w nim 
także restauracja, strefa wy-
poczynkowa, SPA oraz prze-
strzeń konferencyjna. Prze-

widziano również podziemny 
parking.

Przypomnijmy, Sile-
sia Ring specjalizuje się w 
organizacji wydarzeń mo-
toryzacyjnych, szkoleń z 
doskonalenia techniki jazdy 
i bezpieczeństwa, a także 
eventów korporacyjnych i 
imprez motoryzacyjnych. Tor 
jest wynajmowany osobom 
prywatnym, firmom oraz 
profesjonalnym zespołom 
wyścigowym.

Nowa baza noclegowa 
ma ułatwić organizację przed-
sięwzięć, których uczestnicy 

potrzebują zakwaterowania 
bezpośrednio przy torze. 
Zaplanowana infrastruktura 
pozwoli wykorzystać obiekt 
także poza wydarzeniami zwią-
zanymi z torem. Część konfe-
rencyjna, restauracja oraz strefa 
wypoczynku i SPA mają służyć 
również gościom biznesowym 
oraz osobom szukającym miej-
sca do wypoczynku.

Zgodnie z planem budowa 
ma potrwać 20 miesięcy. Po 
jej zakończeniu Kamień Śląski 
będzie dysponował znacznie 
większą bazą noclegową. 

Dawid Laskowski

Czterogwiazdkowy hotel 
powstanie tuż przy torze

Ponad sto pokoi, restauracja, SPA, przestrzeń konferencyjna i pod-
ziemny parking – w Kamieniu Śląskim powstanie czterogwiazdkowy 
hotel. Obiekt będzie częścią kompleksu Silesia Ring, gdzie już dziś 
działa hotel z 43 miejscami w pokojach. Prace związane z nową in-
westycją potrwają 20 miesięcy.

Kompleks Silesia Ring w Kamieniu Śląskim zostanie rozbudowany o 
czterogwiazdkowy hotel.

Milan przybył w towa-
rzystwie mamy Dżesiki i taty 
Gabriela. Gratulacje oraz przy-
gotowane prezenty wręczył lau-
reatowi dyrektor ds. marketin-
gu grupy mediowej „Tygodnik” 
Dawid Laskowski.

Na Milana czekały ciekawe 
upominki przygotowane przez 
partnerów naszej akcji. Wśród 
nich znaleźli się: starosta po-
wiatu krapkowickiego Maciej 
Sonik, burmistrz Strzeleczek 
Marek Pietruszka, prezes Krap-
kowickiego Centrum Zdrowia 
Marcin Misiewicz, firma Samed 
sp. z o.o., doradca chustowy 
ClauWi Magdalena Majak, 
studio fotograficzne Moonlight 
Michał Wicher, pracownia Dra-
kaart z Miedzianej, restauracja 
„Daniels” ze Steblowa, Kawiar-
nio-Cukiernia „Ale Ciachoo” z 
Krapkowic oraz redakcja „Ty-
godnika Krapkowickiego”.

Laureat z dużym zaintere-
sowaniem zaglądał do kolej-
nych upominków, a spotkaniu 
towarzyszyło wiele uśmiechów 
i radości. Z pewnością była to 
wyjątkowa chwila zarówno dla 
małego Milana, jak i jego rodzi-
ców.

W imieniu wszystkich 
sponsorów oraz całej redakcji 

„Tygodnika Krapkowickiego” 
serdecznie gratulujemy pań-
stwu Malikom! Milanowi oraz 
jego rodzinie życzymy przede 
wszystkim dużo zdrowia, mnó-
stwa powodów do uśmiechu 
i wielu pięknych, rodzinnych 
chwil.

Chcesz zgłosić swojego ma-
lucha?

„Dzidziuś Miesiąca” to 
przedsięwzięcie, które od 
wielu lat organizuje redakcja 
„Tygodnika Krapkowickiego”. 
Plebiscyt cieszy się dużym zain-

teresowaniem rodziców i rodzin 
nowo narodzonych dzieci.

– Noworodki można zgła-
szać do plebiscytu, przesyłając 
zdjęcie wraz z danymi bobasa: 
imieniem i nazwiskiem, datą 
urodzenia, wagą, wzrostem, 
imionami rodziców oraz miej-
scowością, na adres e-mail: 
marketing@tygodnik-krapko-
wicki.pl. Dodatkowo przesłane 
zdjęcie wraz z danymi dzidziusia 
ukaże się także w naszej gazecie 
– mówi Dawid Laskowski.

(laba), fot. liev

Milan odebrał nagrody
Pięciomiesięczny Milan Malik z Brożca został laureatem kolejnej edy-
cji „Dzidziusia Miesiąca Tygodnika Krapkowickiego”. We wtorkowe 
południe, 14 lipca, zwycięzca wraz z rodzicami odwiedził siedzibę 
naszej redakcji, gdzie czekały na niego liczne nagrody i upominki.

To była wyjątkowa chwila dla małego Milana i jego 
rodziców.

Ratownicy medyczni 
natychmiast przystąpili do 
resuscytacji, walcząc o każ-
dy oddech małej pacjentki. 
Po udzieleniu pierwszej 
pomocy na miejscu dziecko 
zostało przetransportowane 
do Uniwersyteckiego Szpi-
tala Klinicznego w Opolu. 
Niestety, mimo ogromnego 
wysiłku lekarzy, życia 4-lat-
ki nie udało się uratować. 
Dziewczynka zmarła w szpi-
talu po godzinie 17.00.

Matka była pijana, 
przyczyna śmierci 
wciąż niepotwier-

dzona
Najbardziej szokującym 

ustaleniem w tej sprawie jest 
stan, w jakim znajdowała 
się matka dziecka. Bada-
nie alkomatem wykazało, 

że 27-letnia kobieta miała 
około 1,5 promila alkoholu 
w organizmie. Oznacza to, 
że sprawując opiekę nad 
4-letnią córką, była w stanie 
znaczącego upojenia alko-
holowego. Kobieta została 
zatrzymana przez policję.

– Wstępnie przeprowa-
dzone badania nie pozwo-
liły na podanie przyczyny, 
co było przyczyną śmierci 
dziecka – przekazał w roz-
mowie z nami prokurator 
Piotr Krzemionka-Kowalski 
z Prokuratury Rejonowej w 
Strzelcach Opolskich.

Śledczy nie wykluczają, 
że do śmierci dziecka mogły 
przyczynić się osoby trzecie. 
Na tę chwilę nie wiadomo 
jednak, czy zgon był wyni-

kiem zaniedbań, nieszczę-
śliwego wypadku, czy też 
innego zdarzenia. Kluczowe 
odpowiedzi ma przynieść 
sekcja zwłok, która została 
zaplanowana na wtorek 28 
lipca na godziny poranne. 
Oznacza to, że do momentu 
oddania niniejszego numeru 
„Tygodnika Krapkowickie-
go” do druku, przyczyna tra-
gedii pozostawała nieznana.

Prokuratura Rejonowa w 
Strzelcach Opolskich nadzo-
ruje prowadzone w tej spra-
wie postępowanie. Celem 
śledztwa jest wyjaśnienie do-
kładnego przebiegu zdarzeń 
oraz odpowiedź na pytanie, 
czy w grę wchodzi udział 
innych osób.

(mim)

4-Letnia dziewczynka  
nie żyje, matka była pijana

Dokończenie ze str. 1.

eprasa.pl d7d05b03e6



Nr 30 (1472) 28 lipca 2026 r. • www.tygodnik-krapkowicki.pl14 Gmina ZDZIESZOWICE

W centralnej części 
Żyrowej uwagę przyciąga 
okazały dąb. Mieszkańcy 
i źródła lokalne określają 
go mianem Dębu Cesar-
skiego. Drzewo zostało 
posadzone w 1911 roku. 
Z przekazów wynika, że 
w tym okresie w Żyrowej 
gościł cesarz Wilhelm II. 
To właśnie on miał zasa-
dzić młode drzewko, aby 
upamiętnić swoją wizytę w 
miejscowości.

Pod dębem umieszczo-
no żarno – kamień młyń-
ski, który pełni funkcję 
pamiątkową. Widnieje na 
nim napis odwołujący do 
jubileuszu wioski: „700 lat 
Żyrowej 1302–2002”. 

Dziś dąb góruje nad 
centrum Żyrowej. Jego 
korona zapewnia cień, a 

samo drzewo stanowi wy-
raźny punkt w krajobrazie 
miejscowości. Miejsce to 
jest łatwo dostępne i chęt-
nie odwiedzane, zwłaszcza 
w okresie letnim, kiedy 
można przysiąść w jego 
cieniu. Drzewo przypo-
mina o lokalnej historii, 

która w tym przypadku 
ma namacalną, przyrod-
niczą postać. Warto przy-
najmniej na chwilę wybrać 
się w to miejsce podczas 
letniego wypoczynku. 

(matt), fot. sołectwo 
Żyrowa 

W centrum Żyrowej rośnie wyjątkowe drzewo - Dąb 
Cesarski.

Dąb Cesarski w Żyrowej
W centrum sołectwa Żyrowa rośnie dąb, którego historia sięga 1911 
roku. Według lokalnych przekazów drzewo zostało posadzone przez 
cesarza Wilhelma II podczas jego wizyty. 

Druhowie doskonalili 
podczas manewrów tak-
tykę zwalczania pożarów 
wewnętrznych oraz metody 
organizacji zaopatrzenia w 
wodę. Ćwiczenia obejmo-
wały pracę w rocie gaśniczej 
i przestrzeganie zasad bez-
pieczeństwa podczas działań 
ratowniczo-gaśniczych. Stra-
żacy praktykowali ewakuację 
osób poszkodowanych z 
budynku objętego pożarem 
oraz udzielanie kwalifikowa-
nej pierwszej pomocy.

W ćwiczeniach uczest-
niczyły dwa zastępy. Nad 
prawidłowym przebiegiem 
szkolenia czuwali zastępca 
komendanta gminnego Se-
bastian Pierskała oraz starszy 
strażak z Komendy Miejskiej 
Państwowej Straży Pożarnej 
w Opolu Patryk Rosa. Or-

ganizatorem i głównym pro-
wadzącym był komendant 
gminny Paweł Stosiek. 

Manewry miały na 
celu podniesienie poziomu 
współpracy w zespole i lepsze 
przygotowanie do interwen-

cji w warunkach rzeczywi-
stych. Zdobyte umiejętności 
mają przełożyć się na sku-
teczność podczas przyszłych 
akcji ratowniczych.

(matt), fot. (OSP KSRG 
Żyrowa) 

Ćwiczenia taktyczne strażaków
14 lipca w Żyrowej rozpoczęły się ćwiczenia dowódcze dla jednostek 
Ochotniczych Straży Pożarnych. Scenariusz zakładał pożar poddasza 
budynku mieszkalnego. W manewrach wzięło udział dziewięciu stra-
żaków z OSP Żyrowa, dysponujących dwoma pojazdami gaśniczymi.

Scenariusz ćwiczeń zakładał pożar poddasza 
budynku mieszkalnego.

Największą atrakcją jest 
oczywiście nowy plac zabaw 
wyposażony w nowoczesne 
urządzenia dostosowane dla 
dzieci w różnym wieku. To 
jednak tylko część całego 
przedsięwzięcia. W ramach 
inwestycji powstała również 
przestrzeń dla młodzieży 
ze skateparkiem, a także 
miejsca przeznaczone do 
wypoczynku i rekreacji dla 
dorosłych oraz seniorów. 
Istotnym elementem pro-

jektu było także zapewnienie 
dostępności - zastosowane 
rozwiązania umożliwiają 
komfortowe korzystanie z 
terenu również osobom z 
niepełnosprawnościami. 

Oficjalnemu otwarciu 
towarzyszył rodzinny pik-
nik, podczas którego nie 
brakowało atrakcji dla naj-
młodszych. Dzieci mogły 
wziąć udział w animacjach, 
skorzystać z malowania twa-
rzy, zajadać się popcornem 

oraz uczestniczyć w wielu 
innych przygotowanych 
aktywnościach. O oprawę 
wydarzenia zadbały zespoły 
Miejsko-Gminnego Ośrod-
ka Kultury, Sportu i Rekre-
acji w Zdzieszowicach oraz 
WiK Zdzieszowice, dzięki 
którym park przez kilka 
godzin tętnił życiem i dzie-
cięcym śmiechem. 

Nowa inwestycja to nie 
tylko kolejne miejsce do 
zabawy, ale przede wszyst-

kim przestrzeń sprzyjająca 
integracji mieszkańców i 
wspólnemu spędzaniu cza-
su na świeżym powietrzu. 
Władze gminy podkreślają, 
że zależało im na stworze-
niu miejsca nowoczesnego, 
bezpiecznego i dostępnego 
dla wszystkich. Otwarcie 
placu zabaw było również 

okazją do przypomnienia, że 
o wspólny teren warto dbać 
każdego dnia. Burmistrz 
Zdzieszowic Sylwester Gidel 
zaapelował o wspólną troskę 
o nową przestrzeń, aby mo-
gła służyć kolejnym poko-
leniom mieszkańców przez 
długie lata.

Realizacja przedsięwzię-
cia była możliwa dzięki dofi-
nansowaniu z Europejskiego 
Funduszu Rozwoju Regio-
nalnego w ramach programu 
Fundusze Europejskie dla 
Opolskiego 2021-2027. 

Artykuł sponsorowany, 
fot. (mim)

Otwarcie nowego placu zabaw 
 w Parku Miejskim w Zdzieszowicach
W sobotę 25 lipca Park Miejski w Zdzieszowicach przyciągnął tłumy odwiedzających, którzy wspólnie świętowali otwarcie nowego placu zabaw. 
Symboliczne przecięcie wstęgi zakończyło etap długo wyczekiwanej inwestycji i jednocześnie otworzyło nowy rozdział dla całej gminy. Nowo-
czesna przestrzeń rekreacyjna została zaprojektowana z myślą o mieszkańcach w każdym wieku - od najmłodszych po seniorów. 

 Nowa inwestycja to nie tylko kolejne miejsce do zabawy, ale przede wszystkim 
przestrzeń sprzyjająca integracji mieszkańców. 

Uroczyste otwarcie Parku Miejskiego w Zdzieszowicach odbyło się 25 lipca. Dzieci 
wraz z burmistrzem przecięły wstęgę.

eprasa.pl d7d05b03e6



Nr 30 (1472) 28 lipca 2026 r. • www.tygodnik-krapkowicki.pl 15

Suma odpustowa została 
odprawiona w koncelebrze. 
Głównym celebransem był 
o. Arkadiusz Sitko, któremu 
towarzyszyli o. Jerzy Bzdyl 
oraz gospodarz parafii ks. 
Piotr Bekierz. W homilii o. 
Arkadiusz przybliżył postać 
patronki. Zwrócił uwagę, że 
w myśleniu ludzkim Maria 
Magdalena była „przegrana”, 
ale nie w oczach Boga. 

 - Nasze życie bez Chry-
stusa jest nieokrzesanym 
marmurem, ale stajemy się 
„pięknym dziełem” zawie-
rzając Jemu, jako najlepsze-
mu rzeźbiarzowi - mówił 
kaznodzieja.

Po mszy świętej odbyło 
się wystawienie Najświętsze-
go Sakramentu, a następnie 
procesja Eucharystyczna 
dookoła kościoła z obrazem 
św. Marii Magdaleny. Uro-
czystość zakończyło dzięk-
czynne Te Deum laudamus.

Liturgię uświetniło po-
nad 40 instrumentalistów 
Orkiestry Parafialnej wraz 
z zaprzyjaźnionymi muzy-

kami z sąsiednich parafii. 
Zespołem dyrygował kapel-
mistrz Norbert Kilisz. W 
nabożeństwie uczestniczyły 
także poczty sztandarowe, a 
w liturgię czytań włączyli się 
parafianie.
Wspólne świętowanie 

Na zakończenie ks. Piotr 
podziękował wszystkim za 
przybycie i zaprosił na plac 
przy plebanii do wspólnego 

świętowania. Na gości cze-
kały słodkości, napoje oraz 
lody serwowane przez Para-
fialny Zespół Caritas, Grupę 
św. Carla Acutisa oraz Radę 
Sołecką.

Parafia przypomina, że 
liturgiczne wspomnienie św. 
Marii Magdaleny przypada 
w środę 22 lipca. Tego dnia 
o godz. 17.00 w kościele w 
Jasionej odprawiona została  
msza, po której Parafialna 

Grupa Teatralna przedstawi 
Misterium o życiu świętej. 
Wszyscy chętni są zaprosze-
ni do wzięcia udziału w tym 
wydarzeniu. 

opr. (matt),  
fot. czytelnik 

Parafianie pielgrzymowali 
do św. Marii Magdaleny

Odpust parafialny w Jasionej.

W minioną niedzielę 19 lipca Parafia pw. św. Marii Magdaleny w Jasionej przeżywała uroczy-
stość odpustową. Tradycyjnie wszystkie okoliczne wioski przybyły z pielgrzymką do kościoła 
parafialnego, gdzie pątników przywitali proboszcz ks. Piotr oraz o. Arkadiusz.

Daj już Pan spokój
Panie Trump. Daj już pan spokój z tym naprawianiem 

świata. O wielu sprawach zapewne nie mamy pojęcia, ale 
mamy oczy, uszy i portfele, a te trzeszczą w szwach. Co ja panu 
zawiniłem, że muszę ponosić koszty pańskich decyzji? Cierpi 
w zasadzie cały świat. To przez napaść na Iran, ceny benzyny i 
ropy, które były przez kilka lat w miarę stabilne, a nawet miały 
tendencje spadkowe, teraz wzrosły niepomiernie, a ten fakt, 
odbija się na wszystkich działach gospodarki, a tym samym na 
naszych domowych budżetach. 

Wiem, że jestem dla pana tylko pyłkiem w kosmosie, ale 
ze mnie taki sam facet. Mam swoje marzenia i plany, i jakoś 
muszę wiązać koniec z końcem. Jak większość z nas. I tak się 
zastanawiam, co mnie obchodzi jakiś Iran. Może i dążył do 
posiadania broni jądrowej, ale przecież nie tylko on. I mocno 
powątpiewam w to, byśmy byli zagrożeni przez jakąś Wenezu-
elę, Iran czy Grenlandię. Chyba bardziej zagraża nam potęga 
ze wschodu. No, ale pan jest ostrożny i stara się być w przyja-
znych stosunkach ze wschodnimi potęgami. Może to i dobrze, 
bo po co eskalować jakieś „zimne wojny”. To już przeżyliśmy. 
Ale wydaje się pan być zaślepiony dolarami i mimo wszystko 
mało zdecydowany, choćby przez często zmieniane decyzje, 
np. w sprawie ceł czy pomocy panu Zełenskiemu.  Wystarczy 
jeden telefon czy rozmowa. Konsekwencji panie Trump w tym 
mało. Skoro już stworzono NATO i inne wojskowe pakty, w 
których pana kraj jest liderem i gwarantem bezpieczeństwa, 
to niech tak jest. Ale nie przez narzucanie swojej woli innym 
narodom bez ich akceptacji.

Ten pomysł z przejęciem Kanady i Grenlandii narusza do-
tychczasowe światowe status quo. I nie można to żyć spokojnie? 
Pan już ma – nie wypominając – swój wiek, więc może warto 
rozkoszować się życiem i jego blaskami. Po co narażać się na 
krytyki, a nawet na zamachy. Żyć ochranianym przez służby i 
udawać, że jest się wczechmocnym, nawet w kwestii kasowania 
piłkarskich czerwonych kartek. I tak jak napisał mój felietono-
wy kolega tydzień temu, niech sobie Ameryka jest great, czyli 
wielka, ze swoimi możliwościami technologicznymi i militar-
nymi, ale jakby tak Europa była realnie skonsolidowana, to, 
jak pisał japoński ekonomista, filozof i politolog – Francis Fu-
kujama w jednej ze swoich książek, nasz europejski potencjał 
przewyższa ten amerykański. Tylko czemu do głosu w wielu 
krajach dochodzą rządy skrajnej prawicy, nastawionej nacjona-
listycznie i roszczeniowo. To może być jedną z przyczyn pana 
postępowania i naszego, europejskiego rozmamłania.

Panie Putin. Bardzo byśmy już chcieli, żeby pan nas już 
nie straszył i nie wojował. Czegóż to panu brakuje? Ma pan 
wille, pałace, zapewne i kobiety, gdyby pan tylko chciał. Je 
pan najlepsze smakołyki z całego świata, jeździ limuzynami 
i mógłby pan być – gdzie chce, ale chyba nie wszędzie to 
już możliwe. I czyż pana życie nie jest nieco sztuczne, takie 
trochę jak w złotej klatce? Miliardy ludzi na ziemi chcą żyć w 
spokoju i pokoju, a tu ciągle musimy mieć obawy, czy czegoś 
pan nowego militarnie nie wymyśli.  A może już pora też 
przejść na emeryturę, choć wiem, bo bywałem w pana kraju, 
że to nie takie proste - i już chyba do końca życia będzie pan 
drżał o swoje bezpieczeństwo. Ileż to już chłopaków zginęło 
w tej ostatniej ukraińskiej wojnie, przez ostatnie pięć lat..? 
Setki tysięcy. Ileż miliardów dolarów, rubli (chyba bilionów) 
i euro poszło na tę wojnę, która nie ma dobrego rozwiązania. 
A mogłyby te środki być wykorzystane w bardziej szczytnych 
celach, a nie na drony i rakiety. Życie ludzkie jest bezcenne i 
wszyscy powinniśmy je chronić, a nie pozwalać się wzajemnie 
zabijać.

Panie Zełenski. Chyba już pan nie jest tak popularny jak 
jeszcze rok czy dwa temu. Ma pan silną, wewnątrz-ukraińską 
opozycję i podejmuje pan ostatnio bardzo kontrowersyjne de-
cyzje. Nie tylko te personalne, ale i wizerunkowe, które wcale 
panu nie pomagają, a już na pewno nie w dążności do UE. 
Może to przemęczenie? Wiem, że nie ma pan lekko. Współ-
czuję, ale coś w końcu trzeba postanowić, a nie tylko obści-
skiwać się z niektórymi przywódcami. Jak widać, to bardziej 
puste gesty.

Panie Pogacar. Daj już pan wygrać w końcu ten Tour de 
France komuś innemu, bo sam wyścig z pana udziałem staje 
się nudny. Już był taki jeden kolarz, co nazwisko miał jak ten, 
co pierwszy stanął na Księżycu i marnie skończył. Wiem, że 
pan daleki od „tych spraw”, ale niech pan pozostanie Tadejem 
Wielkim i nie „zafiniszuje” jak tamten Lens Marny.

Wawrzyniec Jasiński 
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Nasi najmłodsi milusińscy  
- nasi przyszli Czytelnicy

Teodor Kołodziej
z Krapkowic

ur.19.07.2026 r.
syn Sylwii i Adama

waga 3260 g, wzrost 53 cm

Maksymczak
z Krapkowic

ur.19.07.2026 r.
syn Violety i Piotra

waga 3100 g, wzrost 52 cm

Witold z Rogowa Opolskiego
ur.19.07.2026 r.

syn Natalii i Marcina
waga 3275 g, wzrost 55 cm

Michalina Piegza
z Murowa

ur.21.07.2026 r.
córka Dominiki i Łukasza

waga 3260 g, wzrost 54 cm

Mia Macjon
z Głogówka

ur.23.07.2026 r.
córka Ewy i Kacpra

waga 3545 g, wzrost 55 cm

Oliwia Polok
ze Steblowa

ur.22.07.2026 r.
córka Karoliny i Marcina

waga 3285 g, wzrost 53 cm

Gabriel Barborka
ze Zdzieszowic
ur.21.07.2026 r.

syn Katarzyny i Denisa
waga 3905 g, wzrost 56 cm

Spreewald nazywany 
potocznie „niemiecką Wene-
cją” gościł grupę z Żywocic 
w ramach wyjazdu przygo-
towanego przez miejscowe 
koło DFK. Uczestnicy spę-
dzili czas w Brandenburgii, 
odkrywając krajobraz, który 
zamiast dróg oferuje sieć 
kanałów. Rzeka Szprewa 
tworzy tam labirynt o dłu-
gości przekraczającej 300 
kilometrów, zarówno na-
turalnych, jak i sztucznych 

cieków. Mieszkańcy regionu 
oraz listonosze poruszają się 
po nich tradycyjnymi, drew-
nianymi jednostkami, co 
stanowi codzienny element 
życia w tej okolicy.

Podczas pobytu turyści 
mieli okazję poznać lo-
kalną specyfikę kulinarną. 
Region słynie z ogórków 
konserwowanych na wiele 
sposobów – od kiszonych po 
słodko-kwaśne warianty. Nie 
zabrakło także produktów 

nietypowych, jak lemoniady 
z ogórka czy piwa o tym sa-
mym aromacie. Wycieczko-
wicze mogli spróbować tych 
przysmaków, co urozmaiciło 
zwiedzanie.

Spreewald pozostawił 
po sobie wrażenie miejsca, 
gdzie woda wyznacza rytm 
codzienności, a kuchnia 
zaskakuje odważnymi połą-
czeniami.

(matt), 
 fot.( Fb Żywocice) 

OBWIESZCZENIE O WYDANIU DECYZJI
o zezwoleniu na realizację inwestycji drogowej 

Zgodnie z art. 11 f ust. 3 ustawy z dnia 10 kwietnia 2003 r. o szczególnych zasadach przygotowania  
i realizacji inwestycji w zakresie dróg publicznych (Dz. U. z 2024 r. poz. 311) zawiadamiam wydaniu 
decyzji nr 5/2026 znak BS-B.6740.1.2.2026.GM z dnia 22 lipca 2026 r. o zezwoleniu na realizację 
inwestycji drogowej dla zadania „Rozbudowa drogi powiatowej nr 1210 O na odcinku Kromołów  
– Brożec” dla Zarządu Powiatu Krapkowickiego.
Numery ewidencyjne działek oznaczone w katastrze nieruchomości objęte wnioskiem:
Działki bez zmian nr ew. gruntów w pasie drogowym:
obręb 160504_2.0005, Kromołów,  nr 954, obręb 160504_2.0001, Brożec, nr 993.
Działki do podziału nr ew. gruntów (w nawiasach numery projektowane):
obręb 160504_2.0005, Kromołów, nr 299 (299/2, 299/1); 300 (300/2, 300/1); 318 (318/2, 318/1),
obręb 160504_2.0001, Brożec, nr 994 (994/2, 994/1), 1021 (1021/2, 1021/1), 1067 (1067/2, 1067/1), 
1074 (1074/2, 1074/1), 1075 (1075/2,1075/1),1083 (1083/2,1083/1), 1084 (1084/2, 1084/1), 1087 
(1087/2, 1087/1), 1095(1095/2, 1095/1),1109 (1109/2, 1109/1), 1111(1111/2, 1111/1), 1112 
(1112/2, 1112/1), 1114 (1114/2, 1114/1), 1115 (1115/2, 1115/1), 1117(1117/2, 1117/1).
Działki do przejęcia pod pas drogowy:
obręb 160504_2.0005, Kromołów, nr 299/2, 300/2, 318/2, obręb 160504_2.0001, Brożec, nr 994/2, 
1021/2, 1067/2, 1074/2, 1075/2, 1083/2, 1084/2, 1087/2, 1095/2, 1109/2, 1111/2, 1112/2, 1114/2, 
1115/2, 1117/2, 1085.
Działki poza liniami rozgraniczającymi drogę niezbędne do realizacji inwestycji:
obręb 160504_2.0005, Kromołów, nr 317, obręb 160504_2.0001, Brożec, nr 1020, 1145, 1144, 1143, 
1142/2, 1141/2, 1140, 1139, 1138, 1137, 1136, 1046, 1113/1, 1113/2, 1086, 1084, 1057, 1134, 
1112, 1054/1.
W związku z tym informuję, że zgodnie z art. 11f ust. 4 wyżej cytowanej ustawy strony mogą się zapo-
znać z treścią decyzji w Starostwie Powiatowym w Krapkowicach w Wydziale Budownictwai Środowiska  
w Krapkowicach przy ul. Kilińskiego 1, I piętro, pokój 112A w godzinach urzędowania.

Pouczenie
Zgodnie z art. 11g ust. 1 pkt 1 ustawy z dnia 10 kwietnia 2003 r. o szczególnych zasadach przygotowania 
i realizacji inwestycji w zakresie dróg publicznych (Dz. U. z 2024 r. poz. 311) od decyzji o zezwole-
niu na realizację inwestycji drogowej służy stronie odwołanie w terminie 14 dni od dnia jej doręczenia 
wnioskodawcy, a dla pozostałych stron w terminie 14 dni liczonych od ukazania się zawiadomienia  
o jej wydaniu w drodze obwieszczenia, za pośrednictwem Starosty Krapkowickiego do organu wyższego 
stopnia, którym jest Wojewoda Opolski.

Niemiecka Wenecja na wyciągnięcie ręki
Wodne ulice, drewniane łodzie i ogórkowe specjały – to główne 
atrakcje Spreewaldu, które poznali uczestnicy wycieczki zorganizo-
wanej przez zarząd żywocickiego koła DFK. Blisko 50 mieszkańców 
zwiedziło region, gdzie tradycja łączy się z kulinarną osobliwością.

Podczas pobytu turyści mieli okazję poznać region i lokalną specyfikę kulinarną.

O potrzebie utworzenia 
tego zadania mówiło się od 
dawna – ulica Opolska to 
jedna z głównych tras wy-
lotowych z miasta, o dużym 
natężeniu ruchu, co stwarza-
ło zagrożenie dla rowerzy-
stów. Teraz inwestycja jest 
już zakończona, a mieszkań-
cy mogą korzystać z nowej 
infrastruktury.

Ścieżka została wytyczo-
na na istniejącym chodniku, 
który jest na tyle szeroki, że 
bez problemu można było 
wyznaczyć na nim pasy ru-
chu zarówno dla pieszych, 
jak i rowerzystów. Oznako-
wanie wykonano zarówno w 
poziomie, jak i w pionie – na 
nawierzchni chodników oraz 

na skrzyżowaniach z droga-
mi poprzecznymi pojawiły 
się wyraźne znaki poziome, 
wykonane czerwoną farbą, 
która dodatkowo zwiększa 
widoczność i czytelność 

podziału przestrzeni. Usta-
wiono także znaki pionowe 
informujące o ścieżce pieszo-
-rowerowej.

(mim)

Ścieżka została wytyczona na istniejącym chodniku.

Ulica Opolska z nową 
ścieżką pieszo‑rowerową
Zakończyła się długo wyczekiwana inwestycja przy drodze woje-
wódzkiej nr 415. Na ulicy Opolskiej powstała ścieżka pieszo‑rowero-
wa, która ma odciążyć ruch i poprawić bezpieczeństwo na jednej z 
najbardziej uczęszczanych tras wylotowych z Krapkowic.

Na łamach „Tygodnika 
Krapkowickiego” publikujemy zdjęcia 
noworodków, które przyszły na świat  
w Krapkowickim Centrum Zdrowia.  

Jeśli chcecie pochwalić się swoimi 
pociechami, a minęliście się z naszym 

fotografem, czekamy na zdjęcia  
– wyślijcie je na adres  

redakcja@tygodnik-krapkowicki.pl
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USŁUGI 
OGÓLNOBUDOWLANE
- budowa domów
- wykończenia wnętrz
- remonty

Rafał Smieszek 
tel. 696 131 211

Kiosk Numerek
- Lotto, Ksero
- Naprawa obuwia
- Dorabianie kluczy
- Punkt pralni chemicznej
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Wszyscy lubią grilla
W pierwszej części kultowego filmu osioł mówi do Shre-

ka: „Wszyscy lubią kremówki”. Ten cytat stał się kultowy, 
bo w Polsce jest to przecież powszechnie lubiany wypiek. 
Ale gdyby tak filozoficznie podejść do tematu, osioł popeł-
nił – z punktu widzenia logiki – dość poważny błąd. Użył 
tak zwanego kwantyfikatora ogólnego. Bo gdyby chłodno i 
prawdziwie podejść do jakiejkolwiek prawdy o świecie, to nie 
ma czegoś takiego jak „zawsze”, „wszyscy”, „nikt” i „nigdy”. 
To błąd logiczny – wyjątki się zdarzają, a ludzie nie są jedno-
myślni ani jednogłośni.

Więc osioł popełnił błąd, bo pewnym jest, że ktoś może kre-
mówek nie lubić. Ale idźmy trochę w tym ironicznym kierunku. 
Gdyby tak zignorować zasady logiczne, moglibyśmy powiedzieć, 
że Polacy może za kremówkami aż tak nie szaleją, ale na pewno 
lubią grilla. I grillować. Jak wyczytałem w internecie – aż 79 pro-
cent naszych rodaków ceni tę formę za możliwość spędzania czasu 
z bliskimi, a 77 procent wskazuje na pyszne jedzenie. No ale to 
wciąż nie są wszyscy.

Ostatnio o grillu zrobiło się całkiem głośno. Bo nagle w tej 
formie spędzania czasu chodzi już nie tylko o jedzenie, ale także 
o politykę. Na 31 lipca planowane jest spotkanie w formie rożna 
dla sympatyków stowarzyszenia Mateusza Morawieckiego oraz 
debaty programowe z udziałem ekspertów. Niby brzmi niewinnie, 
ale Jarosław Kaczyński podobno trochę drży. Mówi o łyku zimnej 
wody i o ostudzeniu emocji – bo chyba czuje, że rozjazd w PiS-ie 
zdaje się nieunikniony.

W Prawie i Sprawiedliwości od lat jest tak, że trzeba być bar-
dzo podporządkowanym strukturom. Musi być tak, jak prezes 
chce – inaczej być nie może. Potwierdzają to ludzie z bliskiego 
otoczenia prezesa z Żoliborza oraz aparatczycy, którzy hojnie dzie-
lili się swoimi przemyśleniami w jednej z książek na ten temat. 
Brzmi wiarygodnie.

I tak sobie myślę, że ten grill to nie jest taki zły pomysł. Bo 
jeśli PiS chce iść w przyszłość i widzieć w  niej swój sukces, musi 
nastąpić zmiana. Weźmy pod uwagę fakt, że Jarosław Kaczyński 
ma już 77 lat. To naprawdę dużo – i ludzie w tym wieku, deli-
katnie mówiąc, nie mają już najlepszych zdolności do trzymania 
tak wielkiej władzy nad tyloma ludźmi. Potrzebna jest względnie 
młoda krew. I wydaje mi się, że ta część społeczeństwa, która sym-
patyzuje ze Zjednoczoną Prawicą, doskonale zdaje sobie z tego 
sprawę. Pytanie tylko – kto przejmie ten jedyny ster po prezesie z 
Żoliborza. No chyba że faktycznie świat się zmieni i jednego steru 
już nie będzie.

Grill przyciąga ludzi. Kto z nas nie ma tak, że gdy czuje zapach 
paleniska z kiełbaskami, myśli sobie: „Och, ale bym zjadł”. Coś 
czuję, że ludzi pociągnie ten zapach i do Morawieckiego dołą-
czą tłumy. A jeśli nie tłumy tych, co wierni są Jarosławowi, to 
ci, którzy nie bardzo wiedzą, do kogo dołączyć przy najbliższych 
wyborach. Takie osoby to na przykład członkowie rozpadającej się 
Polski 2050. No gdzieś ci ludzie muszą przecież pójść.

O Morawieckim różnie mówią – jedni, że konkretny, potrafią-
cy jako tako rządzić, drudzy, że to postać z bajki. Tak czy siak – w 
partii już nie ma kwantyfikatorów ogólnych, że każdy i wszyscy 
muszą się podporządkować Jarosławowi Kaczyńskiemu. No chy-
ba, że coś się zmieni i grill się nie odbędzie. Kto wie? Do piątku 
jeszcze daleko.

Ale nie żebym się czepiał – w katolickiej Polsce dobrze byłoby 
też załatwić dyspensę od postu, no chyba że tę sprawę już ogar-
nęli. Wszak wyborcy prawicowi to gorliwi katolicy, czyż nie? A w 
piątek – jak wiadomo – mięsa się nie jada. Chyba, że na pohybel 
starym zasadom.
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Mieszkańcy Ściboro-
wic posadzili nowe 
drzewa na tzw. 
„Wygonie”. Inicja-

tywa Stowarzyszenia Rozwoju 
Wsi Ściborowice spotkała się 
z wielkim odzewem ze strony 
mieszkańców miejscowości.

19 czerwca w Ściborowi-
cach odbyła się akcja sadzenia 
drzew. W wydarzeniu uczestni-
czyli mieszkańcy, a samej akcji 
przeświecały dwa główne cele. 
Pierwszym była poprawa estety-

ki miejsca, drugim – zwiększenie 
ilości zieleni, co ma przełożenie 
na lokalny mikroklimat. Organi-
zatorom zależało również na bu-
dowaniu świadomości ekologicz-
nej wśród społeczności wiejskiej.

Przedstawiciele Stowarzy-
szenia Rozwoju Wsi Ściborowice  
dziękują wszystkim, którzy wzię-
li udział w akcji i przyczynili się 
do jej przebiegu.

(matt), fot. Stowarzyszenie 
Rozwoju Wsi Ściborowice

Podczas konferencji 
Biogazownie 2026 w 
Poznaniu przedsiębior-
stwo Heidelberg Ma-

terials Polska zaprezentowało 
ofertę zbiorników żelbetowych 
sprężanych dwukierunkowo. 
Ekspozycja koncentrowała się 
na parametrach technicznych 
rozwiązań dla instalacji bioga-
zowych.

Wydarzenie zgromadziło 
uczestników zainteresowanych 
kierunkami rozwoju sektora 
biogazowego i biometanowego w 
kraju. Dyskusje obejmowały per-
spektywy nowych inwestycji oraz 
narzędzia wspierające wzrost 
tego obszaru rynku energetycz-
nego. Firma wystąpiła w charak-
terze wystawcy, eksponując sys-
tem zbiorników przeznaczonych 
do zastosowań w biogazowniach 
i obiektach przemysłowych.

Wśród parametrów technicz-
nych podkreślano trzecią klasę 
szczelności oferowanych kon-
strukcji. Wartość ta przekłada się 

na poziom bezpieczeństwa eks-
ploatacji, ponieważ obniża praw-
dopodobieństwo wystąpienia 
wycieków. Przekłada się to rów-
nież na aspekty środowiskowe 
oraz wydłużenie okresu stabilnej 
pracy instalacji. Przedstawiciele 
przedsiębiorstwa wskazali, że 
dotychczasowa realizacja projek-

tów przemysłowych przekroczy-
ła 4000 wykonanych obiektów. 
Doświadczenie to stanowi pod-
stawę do łączenia kompetencji 
inżynieryjnych z rozwiązaniami 
technologicznymi w dostarcza-
nych produktach.

(matt), fot. Heidelberg Materials 
Polska

Zakończyła się inicjatywa 
sadzenia drzew w nowej 
alei w Ściborowicach. Jej 
uczestnicy – dzieci wraz 

z rodzicami – wzięli udział w fi-
nale, podczas którego najmłodsi 
otrzymali wyprawki szkolne i 
rośliny wieloletnie, a nowo po-
sadzone drzewa uzyskały imiona 
autorów prac plastycznych.

Wydarzenie przygotowane 
przez Stowarzyszenie Wsi Ścibo-
rowice zgromadziło dzieci oraz 
ich rodziców, którzy zaangażo-
wali się w działania związane z 
inicjatywą.

Podczas finału każde dziecko 
otrzymało mini wyprawkę szkolną. 
Ponadto uczestnicy inicjatywy zo-
stali wyposażeni w rośliny wielolet-
nie, przeznaczone do posadzenia w 
przydomowych ogródkach.

Centralnym punktem spo-
tkania było nadanie imion nowo 
posadzonym drzewom. Wśród ga-

tunków znalazły się graby, wiązy i 
katalpy. Imiona nadane drzewom 
odpowiadały imionom dzieci, 
które wzięły udział w konkursie 
plastycznym. Na każdym z drzew 
zawisła tabliczka z imieniem jego 
opiekuna. Każde dziecko będzie 
mogło odwiedzać wyznaczone 
drzewo i śledzić jego wzrost.

W ramach finału zorganizo-
wano wystawę prac plastycznych 
wykonanych przez uczestników 
konkursu. Wszystkie dzieci bio-
rące udział w rywalizacji otrzy-
mały nagrody.

(matt), fot. Stowarzyszenie 
Rozwoju Wsi Ściborowice

Heidelberg Materials 
Polska wskazuje, że 
odpowiednio zarzą-
dzana działalność 

wydobywcza może prowadzić 
do powstania siedlisk bogat-
szych przyrodniczo niż przed 
eksploatacją. Firma dokumen-
tuje te efekty m.in. przez wir-
tualną ścieżkę dydaktyczną w 
kopalni Górażdże.

Heidelberg Materials Polska 
prowadzi działania na rzecz 
bioróżnorodności, które obej-
mują rekultywację terenów po-
eksploatacyjnych, monitoring 
przyrodniczy oraz współpracę 
z ekspertami i organizacjami 
środowiskowymi. W ramach 
tych prac powstają przestrzenie 
sprzyjające roślinom i zwierzę-
tom, a także ścieżki dydaktyczne 
umożliwiające edukację i udo-
stępnianie terenów.

Monika Szafranek, kierow-
nik robót górniczych i zastępca 
kierownika ruchu zakładów 
górniczych, podkreśla, że proces 

wymaga wiedzy i odpowiedzial-
ności. Z perspektywy praktyków 
– jak mówi – górnictwo może 
tworzyć nowe, cenne siedliska, 
wspierając realnie różnorodność 
biologiczną. Efekty tych działań 
są widoczne na przykład w kopal-
ni Górażdże, gdzie udostępniono 
wirtualną ścieżkę przyrodniczo-
dydaktyczną. Obszary związane 
z wydobyciem przekształcają 
się w przestrzenie przyrodniczo 
wartościowe – często bogatsze 
niż przed rozpoczęciem eksplo-
atacji.

(matt), fot. Heidelberg Materials 
Polska 

Nowa aleja  
w Ściborowicach

19 czerwca na „Wygonie” w Ściborowicach odbyła się akcja 
sadzenia drzew.

W maju obchodziliśmy Mię-
dzynarodowy Dzień Bioróż-
norodności Biologicznej.

Skuteczne narzędzie 
ochrony bioróżnorodności

Heidelberg Materials Polska zaprezentowało ofertę zbiorników 
żelbetowych sprężanych dwukierunkowo.

Trwałe konstrukcje 
dla przemysłu

Drzewa z imionami dzieci 

Dzieci wraz z rodzicami wzięły udział w ekologicznym 
przedsięwzięciu.
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Olej palmowy stał się 
jednym z symboli 
współczesnych proble-
mów ekologicznych. 

Choć jest niezwykle wydajnym 
i tanim surowcem wykorzysty-
wanym na całym świecie, jego 
produkcja od lat wiąże się z wy-
cinką lasów tropikalnych, utratą 
bioróżnorodności i zagrożeniem 
dla wielu gatunków zwierząt. 
Największe kontrowersje budzi 
jednak fakt, że globalne zapo-
trzebowanie na tani olej napędza 
dalszą ekspansję plantacji w jed-
nych z najcenniejszych przyrod-
niczo regionów świata.

Palma olejowa podbiła 
świat 

Olej palmowy to jadalny 
tłuszcz roślinny pozyskiwany z 
owoców olejowca gwinejskiego 
(Elaeis guineensis), powszechnie 
nazywanego palmą olejową. Choć 
roślina pochodzi z Afryki Zachod-
niej, dziś jej uprawy koncentrują 
się przede wszystkim w strefie 
tropikalnej Azji Południowo-
-Wschodniej. Indonezja i Malezja 
odpowiadają obecnie za ponad 
80% światowej produkcji tego 
surowca. Popularność oleju pal-
mowego nie wynika jednak wy-
łącznie z ogromnej skali upraw. 
Palma olejowa jest niezwykle 
wydajna — z jednego owocu moż-
na uzyskać aż dwa różne rodzaje 
tłuszczu o odmiennych właściwo-
ściach. Dzięki swojej trwałości, 
niskiej cenie i wszechstronności 
olej palmowy stał się dziś jednym 
z najpowszechniej wykorzysty-
wanych tłuszczów roślinnych na 
świecie. Znajdziemy go nie tylko 
w słodyczach, ciastkach czy chip-
sach, ale również w pieczywie, 

margarynach, daniach instant, a 
nawet w produktach, które wielu 
konsumentów kojarzy przede 
wszystkim z nabiałem.

Cała ta ekologia
Największe kontrowersje wo-

kół oleju palmowego dotyczą nie 
wpływu tego surowca na zdrowie 
a  wpływu jego produkcji na środo-
wisko naturalne. Problem polega 
na tym, że produkt o ogromnym 
znaczeniu gospodarczym stał się 
jednocześnie jednym z symboli 
współczesnego kryzysu ekologicz-
nego. Najwięcej plantacji palm 
olejowych znajduje się dziś w In-
donezji i Malezji. To właśnie tam 
w ostatnich dekadach na masową 

skalę wycinano lasy tropikalne pod 
nowe uprawy. Skutki tych działań 
są ogromne — zarówno dla klima-
tu, jak i lokalnych ekosystemów. 
Najbardziej widocznym proble-
mem jest utrata bioróżnorodności. 
Naturalne lasy deszczowe należą 
do najbardziej złożonych eko-
systemów na Ziemi, podczas gdy 
plantacje palmowe są w praktyce 
monokulturami, w których wy-
stępuje znacznie mniej gatunków 
roślin i zwierząt. 

Cena dla przyrody
Wraz z zanikiem lasów swoje 

siedliska tracą między innymi 
orangutany, tygrysy sumatrzańskie 
czy słonie azjatyckie. Szczególnym 

symbolem tego problemu stały się 
orangutany. Zarówno orangutan 
borneański, jak i sumatrzański na-
leżą dziś do gatunków krytycznie 
zagrożonych wyginięciem. Wylesia-
nie pozbawia je schronienia i źródeł 
pożywienia, zmuszając zwierzęta 
do migracji na tereny zajmowane 
przez człowieka. Konflikty z plan-
tatorami często kończą się śmiercią 
zwierząt, które bywają traktowane 
jako zagrożenie dla upraw. Proble-
matyczne jest również osuszanie 
torfowisk pod nowe plantacje. Te-
reny te magazynują ogromne ilości 
węgla, który po osuszeniu trafia 
do atmosfery w postaci dwutlenku 
węgla, przyczyniając się do zmian 
klimatycznych. Dodatkowo do 
oczyszczania gruntów często wyko-
rzystuje się wypalanie roślinności, 
co prowadzi do rozległych pożarów 
i smogu obejmującego znaczną 
część Azji Południowo-Wschodniej. 

Narastające konflikty
Kontrowersje związane z 

produkcją oleju palmowego mają 
również wymiar społeczny. Orga-
nizacje pozarządowe od lat zwra-
cają uwagę na konflikty o ziemię, 
przejmowanie terenów należą-
cych do lokalnych społeczności 
oraz trudne warunki pracy na 
części plantacji. Krytycy branży 
wskazują, że szybki rozwój rynku 
oleju palmowego nie zawsze szedł 
w parze z ochroną praw miesz-
kańców regionu. Sprawa nie jest 
jednak całkowicie jednoznaczna. 
Palma olejowa pozostaje najbar-
dziej wydajną rośliną oleistą na 
świecie — z jednego hektara moż-
na uzyskać wielokrotnie więcej 
oleju niż z upraw soi, słonecznika 
czy rzepaku. Część ekspertów 
zwraca więc uwagę, że całkowite 

zastąpienie oleju palmowego 
innymi tłuszczami mogłoby wy-
magać zajęcia jeszcze większych 
obszarów ziemi pod rolnictwo. Z 
tego powodu coraz częściej mówi 
się nie o całkowitym bojkocie 
oleju palmowego, lecz o koniecz-
ności bardziej zrównoważonej 
produkcji. Powstały nawet syste-
my certyfikacji, takie jak RSPO 
(Roundtable on Sustainable Palm 
Oil), które mają ograniczać wy-
lesianie i poprawiać standardy 
środowiskowe oraz społeczne. 
Krytycy podkreślają jednak, że 
skuteczność tych rozwiązań nadal 
budzi wiele wątpliwości.

Czym zastąpić olej 
palmowy?

Coraz większą rolę odgry-
wa także świadome wybieranie 
produktów pochodzących ze 
zrównoważonych źródeł. Część 
konsumentów zwraca uwagę na 
certyfikaty, takie jak Fairtrade czy 
RSPO, które mają wspierać bar-
dziej odpowiedzialną produkcję i 
lepsze warunki pracy plantatorów. 
W Europie można spotkać również 
tzw. Euroliść — symbol żywności 
ekologicznej oznaczony charak-
terystycznym zielonym liściem z 
unijnych gwiazdek. Warto jednak 
pamiętać, że takie oznaczenia nie 
zawsze świadczą o wyższej warto-
ści odżywczej produktu, lecz raczej 
o sposobie jego produkcji i wpły-
wie na środowisko. Ostatecznie 
pytanie nie brzmi więc, czy należy 
całkowicie zrezygnować z oleju 
palmowego, ale jak produkować i 
konsumować żywność w sposób 
bardziej odpowiedzialny — zarów-
no dla zdrowia człowieka, jak i dla 
środowiska.

(ak)

Ciemna strona oleju palmowego  
- lasy deszczowe, orangutany i wielki biznes

Uczestnicy projektu 
iCEAR, realizowanego 
w programie Interreg 
Europe, odwiedzili 

Heidelberg Materials Polska. 
Spotkanie było okazją do 
przedstawienia konkretnych 
działań podejmowanych przez 
firmę.

Podczas spotkania Członek 
Zarządu, Dyrektor Rozwoju 
Sprzedaży Produktów Nisko-
emisyjnych i ESG Andrzej Losor 
przedstawił, w jaki sposób naj-
większa cementownia w Europie 
wdraża rozwiązania gospodarki 
obiegu zamkniętego, zwracając 
uwagę na wykorzystanie paliw 
alternatywnych oraz produktów 

ubocznych pochodzących z in-
nych gałęzi przemysłu m.in. z 
energetyki konwencjonalnej.

W Heidelberg Materials Pol-
ska rozwijane są technologie 
związane z recyklingiem betonu, 
ponownym wykorzystywaniem 
innych materiałów oraz rozwią-
zaniami ograniczającymi emisję 
CO₂. Przedstawione działania 
pokazują, że transformacja w 
kierunku zrównoważonego bu-
downictwa i funkcjonowanie w 
ramach gospodarki o obiegu za-
mkniętym na skalę przemysłową 
jest możliwe.

(matt), fot. Heidelberg Materials 
Polska

Gospodarka obiegu zamkniętego w praktyce 

W ramach programu Interreg Europe 
odbyła się wizyta studyjna w zakładach 

Heidelberg Materials Polska.

Najwięcej plantacji palm olejowych znajduje się dziś w Indonezji 
i Malezji. 
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Zadanie współfinansowane z budżetu powiatu krapkowickiego.

Gdzie występują 
i jakie gatunki 

spotkamy?
W Polsce występuje 28 

gatunków nietoperzy. Na 
terenie powiatu krapkowic-
kiego stwierdzono obecność 
przynajmniej 8 z nich, w 
tym rzadkich i chronionych 
gatunków, zasiedlających 
zarówno rozległe kom-
pleksy leśne, jak i tereny 
w pobliżu ludzkich osad. 
Do najcenniejszych należą: 
mopek zachodni Barbastella 
barbastellus, objęty ochroną 
w ramach dyrektywy siedli-
skowej Unii Europejskiej, 
nocek duży Myotis myotis 
– jeden z największych kra-
jowych gatunków, nocek 
wąsatek M.  mystacinus, 
mroczek późny Eptesicus 
serotinus, często związany 
z zabudowaniami, a także 
karlik większy Pipistrellus 
nathusii. Istotną rolę w 
ochronie tych ssaków od-
grywa sieć obszarów chro-
nionych. Najważniejsze z 
nich to Park Krajobrazowy 
„Góra Św. Anny”, będący 

ostoją mopka zachodniego 
i nocka dużego oraz obszar 
Natura 2000 „Kamień Ślą-
ski”, który zapewnia do-
godne warunki żerowania 
przede wszystkim nockowi 
dużemu.

Nietoperzowe 
królestwo   

- Popowicki Las
Absolutnym rekordzistą 

pod względem różnorodno-
ści gatunkowej nietoperzy 
jest Popowicki Las w gmi-
nie Strzeleczki, który jest 
projektowany jako nowy 
rezerwat przyrody. Badania 
detektorowe przeprowa-
dzone na tym obszarze w 

okresie letnim potwierdziły 
obecność aż siedmiu ga-
tunków nietoperzy, w tym 
wspomnianych wcześniej 
mopka, nocka wąsatka, 
mroczka późnego i karlika 
większego, a także:  karli-
ka drobnego P. pygmaeus, 
gacka brunatnego Plecotus 
auritus, nocka rudego M. 
daubentonii. Tak duża 
koncentracja różnych ga-
tunków w jednym miejscu 
wynika z bogactwa starych 
drzewostanów i dużej ilości 
martwego drewna, które 
zapewnia nietoperzom ide-
alne schronienia. 
Bezmyślność, strach  

i zabobony 
Znaczenie nietoperzy 

dla funkcjonowania ekosys-
temów jest nie do przece-
nienia. Jako naturalni regu-
latorzy liczebności owadów 
ograniczają populacje wielu 
gatunków szkodników, 
wspierając ochronę lasów, 
upraw i terenów zieleni, a 
tym samym przynosząc wy-
mierne korzyści ekologiczne 
i gospodarcze.

Mimo że należą do 
najlepiej poznanych grup 
ssaków, w przestrzeni pu-
blicznej wciąż funkcjonuje 
wiele mitów na ich temat. 
Ich nocna aktywność, zdol-
ność echolokacji i skryty 
tryb życia od wieków sprzy-
jają powstawaniu przesądów 
i wyolbrzymianiu zagrożeń. 
W rzeczywistości nietoperze 
unikają kontaktu z człowie-
kiem i nie są wobec niego 
agresywne. Ryzyko prze-
niesienia chorób jest bardzo 
niewielkie i dotyczy przede 
wszystkim osób mających 
bezpośredni kontakt z dzi-
kimi zwierzętami. Strach 
przed nietoperzami wynika 

więc znacznie częściej z 
niewiedzy i utrwalonych 
stereotypów niż z rzeczywi-
stego zagrożenia. Tymcza-
sem są to jedne z najbar-
dziej niezwykłych ssaków 
występujących w powiecie 
krapkowickim, których 
znaczenie dla przyrody zde-
cydowanie przewyższa po-
tencjalne ryzyko związane z 
ich obecnością.
Ochrona i zagrożenia.

Choć wszystkie gatun-
ki nietoperzy w Polsce są 
objęte ścisłą ochroną, ich 
populacje nadal są zagrożo-
ne działalnością człowieka. 
Skuteczna ochrona tych 
ssaków wymaga nie tylko 
przestrzegania przepisów, 
ale także zwiększania wiedzy 
o ich biologii i potrzebach 
siedliskowych. 

Do najważniejszych 
zagrożeń należy usuwa-
nie starych, dziuplastych 
drzew, które pozbawia 
nietoperze naturalnych 
kryjówek i miejsc rozro-
du. Równie niebezpieczne 
jest niepokojenie zwierząt 
podczas hibernacji oraz 
celowe niszczenie zimo-
wisk, co może prowadzić 
do wysokiej śmiertelności. 
Istotnym problemem jest 
także fragmentacja siedlisk 
spowodowana rozbudową 
dróg i infrastruktury ener-
getycznej, która przerywa 
lokalne szlaki migracji. 
Szczególną ostrożność 
należy zachować przy pla-
nowaniu farm wiatrowych 

– niewłaściwie zlokalizo-
wane mogą zwiększać ry-
zyko kolizji oraz zakłócać 
miejsca rozrodu i korytarze 
przelotów. Z tego względu 
każdą taką inwestycję po-
winien poprzedzać cało-
roczny monitoring aktyw-
ności nietoperzy. 

Jak pomóc 
skrzydlatemu 

przyjacielowi ?
Pomoc nietoperzom 

często sprowadza się do 
prostych działań. W okre-
sie od maja do sierpnia 
należy unikać prac na 
strychach i poddaszach, 
na których znajdują się 
kolonie rozrodcze. W 
miejscach pozbawionych 
starych, dziuplastych 
drzew warto wieszać budki 
dla nietoperzy, a zimowi-
ska, takie jak jaskinie czy 
podziemia, zabezpieczać 
kratami, które ograniczają 
dostęp ludzi, nie utrudnia-

jąc jednocześnie przelotu 
zwierząt. W przypadku 
znalezienia rannego lub 
osłabionego nietoperza 
nie należy próbować sa-
modzielnie go leczyć ani 
przetrzymywać. Najlepiej 
skontaktować się z jednym 
z ośrodków rehabilitacji 
dzikich zwierząt działa-
jących w województwie 
opolskim, takich jak Ośro-

dek Rehabilitacji Zwierząt 
w Suchodańcu, Ośrodek 
Rehabilitacji Zwierząt w 
Piotrowicach Nyskich lub 
Fundacja Opolskie Cen-
trum Leczenia i Rehabi-
litacji Dzikich Zwierząt 
„Avi”, których specjaliści 
zapewnią zwierzęciu odpo-
wiednią pomoc.

(ak)

Nocni łowcy powiatu krapkowickiego: 
Gdzie można spotkać nietoperze?

Choć prowadzą skryty, nocny tryb życia, nietoperze stanowią jeden z najciekawszych elementów fauny powiatu krapkowickiego. Te jedyne 
aktywnie latające ssaki są nie tylko wskaźnikiem zdrowego ekosystemu, ale również przedmiotem szczególnej troski w ramach europejskiej 
ochrony przyrody.

W miejscach pozbawio-
nych starych, dziupla-
stych drzew warto 
wieszać budki dla nie-
toperzy

Choć wszystkie gatunki nietoperzy w Polsce są 
objęte ścisłą ochroną, ich populacje nadal są 
zagrożone działalnością człowieka.

Znaczenie nietoperzy dla funkcjonowania 
ekosystemów jest nie do przecenienia. 
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Krapkowice, ul. Opolska 3 
tel.77 466 50 38, 666 857 858

INWESTYCJE DEWELOPERSKIE

Praca dla Opiekunów osób starszych 
w Niemczech 

- ubezpieczenie i wysokie zarobki 
- PRO-SENIOR (KRAZ 6933) - 
Tel. 795570792, 774428338

•	 NOWA INWESTYCJA W 
MIEŚCIE GOGOLIN, „OSIE-
DLE DĘBOWE” DOMY W 
ZABUDOWIE BLIŹNIACZEJ! 
Komfortowe domy z tara-
sem i ogródkiem, działka 
ok 4,5 ara Sprawdzony de-
weloper gwarantujący ja-
kość wykonania. Budowa 
rozpoczęta! Więcej infor-
macji na www. osiedlede-
bowe.investdom.pl/ tel. 77 
466 50 38, 666 857 858, 666 
312 818
•	 NOWA INWESTYCJA W 
MIEŚCIE KRAPKOWICE, 
APARTAMENTY PRESTIGE! 
Komfortowe mieszkania z 
ogródkiem lub tarasem o 
powierzchni 62 m²w niskiej 
zabudowie. Sprawdzony 
deweloper gwarantujący 
jakość wykonania. Budowa 
rozpoczęta! Więcej infor-
macji na www.apartamen-
typrestige.com tel. 77 466 
50 38, 666 312 818, 666 857 
858
•	 DĘBOWA PARK W GO-

GOLINIE-OSTATNIE WOLNE 
MIESZKANIE! Komfortowe 
apartamenty tuż przy par-
ku miejskim! Miejsce posto-
jowe, komórka lokatorska 
w cenie! Budynek trzykon-
dygnacyjny, na parterze 
lokale usługowe. BUDOWA 
ZAKOŃCZONA! więcej in-
formacji na www.debowa-
park.investdom.pl, tel. 77 
466 50 38, 666 312 818, 666 
857 858
•	 ODRZAŃSKIE TARASY 
OSTATNIE WOLNE MIESZ-
KANIE 69 m²! Miejsca po-
stojowe w garażu podziem-
nym, komórki lokatorskie! 
Winda! KUP I ODBIERZ 
KLUCZE DO SWOJEGO NO-
WEGO MIESZKANIA! więcej 
informacji na www.odrzan-
skietarasy.pl tel. 77 466 50 
38, 666 857 858, 666 312 
818

MIESZKANIA
•	 K r a p k o w i c e - O t m ę t , 
47m², 2pkł, parter, bal-
kon, piwnica, 1.800 zł plus 

opłaty, więcej na www.
investdom.pl, tel. 77 466 50 
38, 666 857 858 (16633), 
•	 Krapkowice-Otmęt, Dam-
rota, 49m², 2pkł, I piętro, kli-
matyzacja, balkon, piwnica, 
1.800 zł plus opłaty, więcej 
na www.investdom.pl, tel. 
77 466 50 38,  666 857 858 
(16545)
•	 Krapkowice, 44 m², pod-
dasze, ogródek, piwnica, 
do odświeżenia, 250. 000 zł, 
więcej na www.investdom.
pl, tel. 77 466 50 38,  666 
312 818 (16731)
•	 Krapkowice-Os. Sady, 
61.8 m², 3pkłwc, parter, bal-
kon, piwnica, do odświe-
żenia, 469 000 zł, więcej 
na www.investdom.pl, tel. 
77 466 50 38, 666 857 858 
(16584)

DOMY
•	 Pisarzowice, dom jedno-
rodzinny, 180 m², działka 36 
a, do remontu, 299 000 zł, 
więcej na www.investdom.
pl, tel. 77 466 50 38,  666 
857 858 (15544)
•	 Pietna, 250 m2, działka 
8 a, do zamieszkania dla 
dwóch rodzin, 699 000 zł, 
więcej na www.investdom.
pl, tel. 77 466 50 38,  666 
312 818 (16415)
•	 Krapkowice-Otmęt, dom 
jednorodzinny+ lokal usłu-
gowy, 175 m², działka 8 
a, do zamieszkania, 849 

000 zł, więcej na www.
investdom.pl, tel. 77 466 50 
38,  666 857 858 (16581)
•	 Gogolin, dom jedno-
rodzinny+biuro, 219 m², 
działka 10 a, do zamiesz-
kania, 1 450 000 zł, więcej 
na www.investdom.pl, tel. 
77 466 50 38,  666 857 858 
(16147)

DZIAŁKI
•	 Zdzieszowice, budow-
lana, 7 a (możliwość po-
większenia), media blisko 
granicy, 120 000 zł, więcej 
na www.investdom.pl, tel. 
77 466 50 38, 666 857 858 
(16307)
•	 Pietna, budowlana, 10,5 
a, media w granicy, 150 
000 zł, więcej na www.
investdom.pl, tel. 77 466 50 
38,  666 312 818 (16542)
•	 Zdzieszowice, usługo-
wa, 10 a, media w granicy, 
175 000 zł, więcej na www.
investdom.pl, tel. 77 466 50 
38,  666 857 858 (15677)
•	 Gogolin, przy lesie, bu-
dowlana, 14,5 a, media 
przy granicy, 313 000 zł, 
więcej na www.investdom.
pl, tel. 77 466 50 38,  666 
857 858 (16379)
•	 Pietna, usługowa, 1,02 
ha, media w granicy, 550 
000 zł, więcej na www.
investdom.pl, tel. 77 466 50 
38,  666 312 818 (14955)

Kupię 
wszelkie 
starocie 
tel. 602-622-859

MEDIASERWIS
Naprawy domowe:
- telewizorów, anten satelitarnych 
  i naziemnych
- laptopów, tabletów i nawigacji 
- montaż anten satelitarnych
  i naziemnych.

Malnia, ul. Opolska 22, 
tel. 467 17 43, 

kom. 604 782 443

STANY SUROWE 
BUDYNKU

Docieplenia, 
tynki maszynowe, 
gładzie, regipsy.
Tel. 602 139 443

Pomoc drogowa, 
transport maszyn

605 041 902
601 486 314

TRANS-HOL 
ASSISTANCE
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Zdzieszowiczanie rozpo-
częli okres przygotowawczy 
od wysokiej wygranej 8-3 
ze Źródłem Krośnica, by 
później ograć 3-1 zbro-
sławicką Dramę, która na 
finiszu rozgrywek IV ligi 
śląskiej zajęła 5.miejsce. 
Tydzień temu w Głogówku 
podopieczni trenera Adriana 
Pajączkowskiego pokonali 
4-0 tamtejszą Fortunę, a w 
minioną sobotę na własnym 
boisku przyszło im gościć 
radzionkowski Ruch. Ekipa 
ze Śląska to siódma siła po-
przedniego sezonu w swoim 
województwie, tyle tylko 
że dodatkowo wzmocniona 
przed zbliżającą się kampa-
nią w sezonie 2026/2027. 
Latem popularne „Cidry” 
pozyskały m.in. Szymona 
Matyska, mającego w swoim 
CV ponad 50 spotkań w bar-
wach drugoligowego GKS-u 
Jastrzębie, a ostatnio bro-

niącego barw trzecioligowej 
Sparty Katowice. To właśnie 
ten gracz już w 2.minucie 
otworzył wynik potyczki w 
Zdzieszowicach pokonując 
strzałem głową strzegącego 
„świątyni” miejscowych, 
Jakuba Termina. Kilka mi-
nut później napastnik z Ra-
dzionkowa mógł sięgnąć po 
dublet wykonując rzut karny. 

W tym przypadku golkiper 
„Zdzichów” przeczytał jed-
nak jego zamiary popisując 
się skuteczną interwencją. 
W pierwszej połowie długo 
przeważali przyjezdni, ale 
przed zmianą stron gospoda-
rze zdołali ich mocno przyci-
snąć. Po stałych fragmentach 
gry dwukrotnie zakotłowało 
się w polu karnym „Cidrów”, 

których ze sporych opresji 
kapitalnymi interwencjami 
uratował bramkarz, Tomasz 
Broniszewski. 

W odsłonie numer dwa 
gra Zdzieszowiczan wyglą-
dała nieco lepiej, a najlep-
szą okazję do wyrównania 
gospodarze mieli po akcji 
Oleksija Kasiana. Snajpera 
pomarańczowo-czarnych 
w stuprocentowej sytuacji 
nieprzepisowo zatrzymał 
jeden z defensorów rywala, 
a karą dla gości był jedynie 
rzut wolny dla miejscowych 
sprzed linii szesnastki. Stały 
fragment gry nie przyniósł 
jednak wyrównującej bram-
ki. W 65.minucie zespół 
trenera Marcina Trzcionki 
podwyższył prowadzenie za 
sprawą Piotra Bolackiego i 
sobotnie zawody zakończyły 
się wynikiem 2-0 dla Ruchu 
Radzionków. W końcówce, 

po strzale Bolackiego, miej-
scowych od wyższej porażki 
uratował słupek. 

Dla gości mecz w Zdzie-
szowicach był próbą general-
ną przed startem rozgrywek 
ligowych. „Zdzichy” czeka 
jeszcze sparing z Krasiejo-
wem, bo w rywalizacji w 
ramach wojewódzkiego Pu-
charu Polski wolny los spra-
wił, że pierwszą rundę, która 
startuje właśnie w najbliższą 
sobotę, nasz zespół przebr-
nie bez grania. – Zagraliśmy 
słabszy mecz, ale trzeba też 

przyznać, że Radzionków był 
najbardziej wymagającym 
przeciwnikiem, z którym 
mierzyliśmy się w okresie 
przygotowawczym. Mamy 
w drużynie sporo nowych 
twarzy, dlatego zdajemy sobie 
sprawę z tego, że czeka nas 
sporo pracy, by grać tak, jak 
tego byśmy wszyscy chcieli. 
Wszystko zweryfikuje liga, 
którą zainaugurujemy domo-
wym meczem z Głogówkiem 
– podsumował szkoleniowiec 
„Zdzichów”, Adrian Pającz-
kowski.

(raul)

Jeszcze kilka dni temu 16-zespołową stawkę BS IV ligi 
tworzył m.in. spadkowicz z III ligi z Nysy oraz Polonia Kar-
łowice. Pierwsi otrzymali jednak PZPN-owską propozycję 
kontynuowania gry w gronie trzecioligowców, a drudzy po-
szli śladami Walczan i wycofali się z rozgrywek, tyle tylko, 
że zrobili to po ogłoszeniu terminarza. Ten, z oczywistych 
względów uległ zmianie i pojawił się zmieniony „rozkład 
jazdy”, uwzględniający uszczuplony skład ligi. 

Przed własną publicznością czwartoligowe rozgrywki zain-
augurują piłkarze ze Zdzieszowic i Gogolina. Wicemistrz po-
przedniego sezonu przy Rozwadzkiej zagra z Fortuną Głogówek, 
natomiast beniaminek z Gogolina ugości LZS Starościn. Drugi 
z naszych „nowicjuszy” – Victoria Żyrowa w 1.kolejce uda się w 
delegację do Łubnian. Na pierwsze derby ziemi krapkowickiej 
kibice nie będą musieli długo czekać. Już w drugiej serii spotkań 
dojdzie do konfrontacji dwóch naszych beniaminków, a rolę go-
spodarza w tym meczu będą pełnić podopieczni trenera Kamila 
Jakubczaka. W kolejce numer pięć dojdzie do derbowego starcia 
w gminie Zdzieszowice i choć dla obu drużyn „domem” w nad-
chodzącej rundzie będzie obiekt przy ul. Rozwadzkiej, honory 
gospodarza przypadną Zdzieszowiczanom. Lokalne pojedynki 
w pierwszej rundzie rozgrywek „zamknie” wrześniowy pojedy-
nek „Zdzichów” w Gogolinie. Ostatnia ligowa kolejka w tym 
roku przypadnie na ostatni dzień października. MKS Gogolin 
zaprezentuje się wówczas w Domaszkowicach, natomiast Ruch 
pojedzie do Kadłuba. U siebie zagra wówczas Victoria, a jej ry-
walem będzie Małapanew Ozimek. Obok prezentujemy nowy 
terminarz jesiennych spotkań naszych czwartoligowców.

BS IV LIGA 
JESIEŃ 2026/2027 - TERMINARZ 

1.KOLEJKA (8 sierpnia 2026):

MKS GOGOLIN - STAROŚCIN
ŚLĄSK ŁUBNIANY - VICTORIA ŻYROWA
RUCH ZDZIESZOWICE - FORTUNA GŁOGÓWEK

2.KOLEJKA (15 sierpnia 2026):

PO-RA-WIE WIĘKSZYCE - RUCH ZDZIESZOWICE
VICTORIA ŻYROWA -MKS GOGOLIN

3.KOLEJKA (22 sierpnia 2026):

MKS GOGOLIN - MAŁAPANEW OZIMEK
STAL ZAWADZKIE - VICTORIA ŻYROWA
RUCH ZDZIESZOWICE - DOMASZKOWICE

4.KOLEJKA (29 sierpnia 2026):

STAROŚCIN - RUCH ZDZIESZOWICE
VICTORIA ŻYROWA - START NAMYSŁÓW
ŚLĄSK ŁUBNIANY - MKS GOGOLIN

5.KOLEJKA (5 września 2026):

MKS GOGOLIN - ODRA II OPOLE
RUCH ZDZIESZOWICE - VICTORIA ŻYROWA

6.KOLEJKA (12 września 2026):

VICTORIA ŻYROWA - STAROWICE DOLNE
MAŁAPANEW OZIMEK - RUCH ZDZIESZOWICE

MKS GOGOLIN - STAL ZAWADZKIE
7.KOLEJKA (19 września 2026):

START NAMYSŁÓW - MKS GOGOLIN
RUCH ZDZIESZOWICE - ŚLĄSK ŁUBNIANY
ADAMIETZ KADŁUB - VICTORIA ŻYROWA

8.KOLEJKA (26 września 2026):

VICTORIA ŻYROWA - FORTUNA GŁOGÓWEK
MKS GOGOLIN - RUCH ZDZIESZOWICE

9.KOLEJKA (3 października 2026):

RUCH ZDZIESZOWICE - STAL ZAWADZKIE
STAROWICE DOLNE - MKS GOGOLIN
PO-RA-WIE WIĘKSZYCE - VICTORIA ŻYROWA

10.KOLEJKA (10 października 2026):

VICTORIA ŻYROWA - DOMASZKOWICE
MKS GOGOLIN - ADAMIETZ KADŁUB
START NAMYSŁÓW - RUCH ZDZIESZOWICE

11.KOLEJKA (17 października 2026):

RUCH ZDZIESZOWICE - ODRA II OPOLE
FORTUNA GŁOGÓWEK - MKS GOGOLIN
STAROŚCIN - VICTORIA ŻYROWA

12.KOLEJKA (24 października 2026):

ODRA II OPOLE - VICTORIA ŻYROWA
MKS GOGOLIN - PO-RA-WIE WIĘKSZYCE
RUCH ZDZIESZOWICE - STAROWICE DOLNE

13.KOLEJKA (31 października 2026):

ADAMIETZ KADŁUB - RUCH ZDZIESZOWICE
DOMASZKOWICE - MKS GOGOLIN
VICTORIA ŻYROWA - MAŁAPANEW OZIMEK

(raul)

Piłka nożna – sparingi

Lepszy Ruch z Radzionkowa
Po trzech sparingowych zwycięstwach „Zdzichy” doznały pierwszej porażki. Pogromcą Ruchu Zdzieszowice okazał się jego imiennik z Radzion-
kowa, który przy Rozwadzkiej zdobył dwie bramki zachowując przy tym czyste konto. 

Protokół:
Ruch Zdzieszowice - Ruch Radzionków 0-2 (0-1)

Matysek, Bolacki

Ruch Zdzieszowice: Termin – Chaszczewski, Kosia-
-Fomba, Kowalczyk, Sotor, Kiliński, Krysiak, Zapotoczny, 
Giera, Szulczewski, Strzelecki. Grali ponadto: Poźniak, 
Dachnowski, Pawlak, Kasian, Wienczek, Guzowski. 

Trener: Adrian Pajączkowski.

W starciu z „Cidrami” Jakub Krysiak zagrał od 
pierwszej minuty

Piłka nożna – BS IV liga

Czwarta liga będzie szczuplejsza
Wielkimi krokami zbliża się inauguracja BS IV ligi w sezonie 2026/2027. W nadchodzących rozgrywkach najwyższa klasa rozgrywkowa Opolsz-
czyzny będzie liczyła jedynie 14 drużyn. Kilka dni temu szeregi czwartoligowców opuściły dwa zespoły i OZPN zdecydował się na utrzymanie 
okrojonego składu ligi. 

W drugiej kolejce BS IV ligi dojdzie do derbów 
pomiędzy Victorią Żyrowa a MKS-em Gogolin. 

eprasa.pl d7d05b03e6



Nr 30 (1472) 28 lipca 2026 r. • www.tygodnik-krapkowicki.pl 23

Najwięcej, bo aż dziesięć na-
szych zespołów trafiło do grupy 
numer siedem. Tam, w stawce 
12 ekip znalazły się: Otmęt 
Krapkowice, Obrowiec, Unia 
II Krapkowice, Kujawy, Racła-
wiczki II, Strzeleczki, Kosmos 
Dobra, Łowkowice, Kórnica 
Nowy Dwór i Wakro Korona 
Krępna. Naszych przedsta-
wicieli w liczbie mnogiej ma 
grupa dwunasta, w której do 
rywalizacji przystąpi Stradunia 
oraz rezerwy Victorii Żyrowa. 
Derbowych pojedynków po-
zbawione zostały Górażdże. 
Team z gminy Gogolin, jako 
jedyny z naszego regionu trafił 
do grupy szóstej. 

Inauguracja rozgrywek w „se-
rie B” nastąpi 30 sierpnia, a 
zakończenie rundy jesiennej 
zaplanowano na 15 listopada. 
Poniżej prezentujemy jesienne 
terminarze naszych drużyn.

SEZON 2026/2027 - KLASA B

GRUPA 6

1.KOLEJKA (30 sierpnia 2026 r.):

KS GÓRAŻDŻE - GKS PIOMAR II 
TARNÓW OP.-PRZYWORY

2.KOLEJKA (6 września 2026 r.):

ODRA KĄTY OPOLSKIE - KS 
GÓRAŻDŻE

3.KOLEJKA (13 września 2026 r.):

KS GÓRAŻDŻE - BURZA KOSO-
ROWICE

4.KOLEJKA (20 września 2026 r.):

SAMBA SQUAD OTMICE - KS 
GÓRAŻDŻE

5.KOLEJKA (27 września 2026 r.):

KS GÓRAŻDŻE - TEMPO GRO-
DZISKO

6.KOLEJKA  
(4 października 2026 r.):

FIORENTINA KAMEX NAKŁO - 
KS GÓRAŻDŻE

7.KOLEJKA  
(11 października 2026 r.):

KS GÓRAŻDŻE - BŁĘKITNI 
ROZMIERZ

8.KOLEJKA  
(18 października 2026 r.):

KS GÓRAŻDŻE - CZARNI KALI-
NÓW KALINOWICE

9.KOLEJKA  
(25 października 2026 r.):

JEDNOŚĆ ROZMIERKA - KS 
GÓRAŻDŻE

10.KOLEJKA (8 listopada 2026 r.):

KS GÓRAŻDŻE - GKS IZBICKO 
OTMICE

11.KOLEJKA  
(15 listopada 2026 r.):

KADŁUBIEC - KS GÓRAŻDŻE

GRUPA 7

1.KOLEJKA (30 sierpnia 2026 r.):

OBROWIEC - STRZELECZKI

FORTUNA ŁĄCZNIK - ŁOWKO-
WICE

KÓRNICA NOWY DWÓR - RA-
CŁAWICZKI II

UNIA II KRAPKOWICE - ZAWA-
DA K. GŁOGÓWKA

KOSMOS DOBRA - OTMĘT FKS 
KRAPKOWICE

KUJAWY - WAKRO KORONA 
KRĘPNA

2.KOLEJKA (6 września 2026 r.):

FORTUNA ŁĄCZNIK – KÓRNI-
CA NOWY DWÓR

ŁOWKOWICE - STRZELECZKI

WAKRO KORONA KRĘPNA - 
OBROWIEC

OTMĘT FKS KRAPKOWICE - 
KUJAWY

ZAWADA K. GŁOGÓWKA - KO-
SMOS DOBRA

RACŁAWICZKI II - UNIA II 
KRAPKOWICE

3.KOLEJKA (13 września 2026 r.):

OBROWIEC - OTMĘT FKS 
KRAPKOWICE

KÓRNICA NOWY DWÓR - 
ŁOWKOWICE

UNIA II KRAPKOWICE - FORTU-
NA ŁĄCZNIK

KOSMOS DOBRA – RACŁA-
WICZKI II

KUJAWY - ZAWADA K. GŁO-
GÓWKA

STRZELECZKI - WAKRO KORO-
NA KRĘPNA

4.KOLEJKA (20 września 2026 r.):

FORTUNA ŁĄCZNIK - KOSMOS 
DOBRA

ŁOWKOWICE - WAKRO KORO-
NA KRĘPNA

OTMĘT FKS KRAPKOWICE - 
STRZELECZKI

ZAWADA K. GŁOGÓWKA - 
OBROWIEC

RACŁAWICZKI II - KUJAWY

KÓRNICA NOWY DWÓR - UNIA 
II KRAPKOWICE

5.KOLEJKA (27 września 2026 r.):

OBROWIEC – RACŁAWICZKI II

UNIA II KRAPKOWICE - 
ŁOWKOWICE

KOSMOS DOBRA - KÓRNICA-
NOWY DWÓR

KUJAWY - FORTUNA ŁĄCZNIK

STRZELECZKI - ZAWADA K. 
GŁOGÓWKA

WAKRO KORONA KRĘPNA - 
OTMĘT FKS KRAPKOWICE

6.KOLEJKA  
(4 października 2026 r.):

FORTUNA ŁĄCZNIK - OBRO-
WIEC

ŁOWKOWICE - OTMĘT FKS 
KRAPKOWICE

ZAWADA K. GŁOGÓWKA - WA-
KRO KORONA KRĘPNA

RACŁAWICZKI II - STRZELECZKI

KÓRNICA NOWY DWÓR - KU-
JAWY

UNIA II KRAPKOWICE - KO-
SMOS DOBRA

7.KOLEJKA 
 (11 października 2026 r.):

OBROWIEC - KÓRNICA-NOWY 
DWÓR

KOSMOS DOBRA - ŁOWKOWICE

KUJAWY - UNIA II KRAPKOWICE

STRZELECZKI - FORTUNA 
ŁĄCZNIK

WAKRO KORONA KRĘPNA – 
RACŁAWICZKI II

OTMĘT FKS KRAPKOWICE - ZA-
WADA K. GŁOGÓWKA

8.KOLEJKA  
(18 października 2026 r.):

ŁOWKOWICE - ZAWADA K. 
GŁOGÓWKA

RACŁAWICZKI II - OTMĘT FKS 
KRAPKOWICE

FORTUNA ŁĄCZNIK - WAKRO 
KORONA KRĘPNA

KÓRNIC NOWY DWÓR - 
STRZELECZKI

UNIA II KRAPKOWICE - OBRO-
WIEC

KOSMOS DOBRA - KUJAWY

9.KOLEJKA  
(25 października 2026 r.):

KUJAWY - ŁOWKOWICE

OBROWIEC - KOSMOS DOBRA

STRZELECZKI - UNIA II KRAP-
KOWICE

WAKRO KORONA KRĘPNA – 
KÓRNICA NOWY DWÓR

OTMĘT FKS KRAPKOWICE - 
FORTUNA ŁĄCZNIK

ZAWADA K. GŁOGÓWKA – RA-
CŁAWICZKI II

10.KOLEJKA (8 listopada 2026 r.):

ŁOWKOWICE – RACŁAWICZKI II

KÓRNICA NOWY DWÓR - OT-
MĘT FKS KRAPKOWICE

UNIA II KRAPKOWICE - WAKRO 
KORONA KRĘPNA

KOSMOS DOBRA - STRZELECZ-
KI

KUJAWY - OBROWIEC

11.KOLEJKA  
(15 listopada 2026 r.):

OBROWIEC - ŁOWKOWICE

STRZELECZKI - KUJAWY

WAKRO KORONA KRĘPNA - 
KOSMOS DOBRA

OTMĘT FKS KRAPKOWICE - 
UNIA II KRAPKOWICE

ZAWADA K. GŁOGÓWKA – 
KÓRNICA NOWY DWÓR

RACŁAWICZKI II - FORTUNA 
ŁĄCZNIK

GRUPA 12

1.KOLEJKA (30 sierpnia 2026 r.):

ŁĘŻCE - VICTORIA II ŻYROWA

LECHIA SŁAWIĘCICE K-KOŹLE 
- STRADUNIA

2.KOLEJKA (6 września 2026 r.):

VICTORIA II ŻYROWA - STRA-
DUNIA

3.KOLEJKA (13 września 2026 r.):

ZAWISZA STARA KUŹNIA - VIC-
TORIA II ŻYROWA

STRADUNIA - STARY UJAZD

4.KOLEJKA (20 września 2026 r.):

VICTORIA II ŻYROWA - STARY 
UJAZD

SOKÓŁ LEŚNICA - STRADUNIA

5.KOLEJKA (27 września 2026 r.):

INTER MECHNICA - VICTORIA 
II ŻYROWA

STRADUNIA - GIERAŁTOWICE

6.KOLEJKA  
(4 października 2026 r.):

VICTORIA II ŻYROWA - SOKÓŁ 
LEŚNICA

POLONIA GOŚCIĘCIN - STRA-
DUNIA

7.KOLEJKA  
(11 października 2026 r.):

ODRA K-KOŹLE - VICTORIA II 
ŻYROWA

STRADUNIA - ŁĘŻCE

8.KOLEJKA  
(18 października 2026 r.):

VICTORIA II ŻYROWA - GIERAŁ-
TOWICE

ZAWISZA STARA KUŹNIA - 
STRADUNIA

9.KOLEJKA  
(25 października 2026 r.):

RUCH STEBLÓW - VICTORIA II 
ŻYROWA

STRADUNIA - INTER MECHNI-
CA

10.KOLEJKA (8 listopada 2026 r.):

VICTORIA II ŻYROWA - POLO-
NIA GOŚCIĘCIN

ODRA K-KOŹLE - STRADUNIA

11.KOLEJKA  
(15 listopada 2026 r.):

LECHIA SŁAWIĘCICE K-KOŹLE 
- VICTORIA II ŻYROWA

STRADUNIA - RUCH STEBLÓW

(raul)

Dwa pierwsze mecze 
kontrolne drużyna spod 
Strzeleczek grała z benia-
minkami BS IV ligi z Go-
golina i Żyrowej i w obu 
przypadkach nie miała zbyt 
wielu argumentów przegry-
wając kolejno 0-7 i 1-6. Jak 
mawia stare porzekadło „do 
trzech razy sztuka” i w tym 
przypadku tak też się stało. 
W Jemielnicy nasz zespół 
do przerwy prowadził róż-
nicą dwóch goli (3-1) za 
sprawą dubletu Michała 
Szulca i trafienia Filipa 
Nabiałka. Po zmianie stron 
ten ostatni dorzucił jeszcze 
drugiego gola i Racławiczki 
triumfowały ostatecznie 
4-2. 

Do kuriozalnej sytu-
acji doszło w 70.minucie 
z udziałem arbitra tego 
spotkania. Chwilę przed 
tym jak gospodarze złapali 

kontakt trafiając na 2-3, sę-
dzia główny nie posłuchał 
swojego asystenta sygnali-
zującego przyznanie rzutu z 
autu gościom i zmienił jego 

decyzję. Jemielniczanie bły-
skawicznie wznowili grę, a 
że bramkarz Racławiczek 
brał udział w spornej akcji, 
jego powrót był spóźniony 
i zawodnik z Jemielnicy 
przelobował go trafiając do 
siatki. Całą sytuację opro-
testował Tomasz Żurek, a 
zmierzający w okolicę środ-
ka boiska arbiter po drodze 
trącił go ramieniem. Póź-
niejsza, słowna konfronta-
cja obu panów zakończyła 
się dwoma napomnieniami 
i doświadczony zawodnik 
LZS-u zmuszony był opu-
ścić boisko. 

– To był całkiem fajny 
mecz dla kibica. Wygrali-
śmy zasłużenie, mimo że 
kończyliśmy spotkanie w 

dziesiątkę. Mam wrażenie, 
że sędzia po swoim błędzie 
chciał sprowokować Tomka 
i to mu się udało. Dziwna 
sytuacja, ale być może takie 
mecze też przyjdzie nam 
grać w lidze. Z pewnością 
jest to jakaś nauka dla 
mojego zespołu. Cieszy 
to, że mimo osłabienia po-
trafiliśmy strzelić kolejną 
bramkę i ustalić końcowy 
wynik. Na uwagę zasługuje 

też debiut naszego młode-
go bramkarza, 15-letniego 
Oskara Ostrowskiego. 
Oczywiście gospodarze też 
mieli swoje sytuacje, szcze-
gólnie w drugiej połowie, 
ale dobra robota naszej 
defensywy i bramkarza 
zrobiły swoje – cieszył się 
szkoleniowiec Racławiczek, 
Tomasz Matysek.

(raul)

W swoim trzecim sparingu Racławiczki wygrały 4-2 z 
Naprzodem Jemielnica zdobywając ostatnią bramkę 
grając w osłabieniu.

Piłka nożna – sparingi

Wygrali kończąc w dziesiątkę

Protokół:
Naprzód Jemielnica – LZS Racławiczki 2-4 (1-3)

Nabiałek 2, Szulc 2

Racławiczki: Janicki - Wilk, Poremba, Matysek, 
Grosz, Niestrój, Szulc, Nabiałek i 3 testowanych. Grali 
ponadto: Ostrowski, Żurek, Zapotoczny i testowany.  
Trener: Tomasz Matysek.

Trzy mecze kontrolne mają za sobą piłkarze beniaminka klasy okręgowej z Racławiczek. Po dwóch porażkach drużyna trenera Tomasza Matyska 
przełamała się w pojedynku z Naprzodem Jemielnica wygrywając na terenie rywala 4-2.

Piłka nożna – klasa B

Grupy B-klasy ustalone
Znamy podział grup w opolskiej klasie B. Do gry na najniższym szczeblu rozgrywek w sezonie 2026/2027 przystąpi 158 drużyn, a wśród nich 
trzynaście z powiatu krapkowickiego rozmieszczonych w trzech grupach.

eprasa.pl d7d05b03e6



Nr 30 (1472) 28 lipca 2026 r. • www.tygodnik-krapkowicki.pl24

eprasa.pl d7d05b03e6


	_Hlk235970770
	_Hlk235971579

